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Przemysł kwasu siarkowego w Polsce
Kulą u nogi polskiego przem ysłu cynkowego był 

do niedawna kwas siarkowy, który stanowi produkt 
uboczny, uzyskiwany przy w yprażaniu blendy cyn­
kowej. Od chwili, gdy górnośląski przem ysł cynkowy 
w latach 60-tych ubiegłego wieku rozpoczął, wobec 
wyczerpywania się pokładów galmanowych, używać 
jako surowca do wytapiania cynku także i blendy cyn­
kowej, pytanie, co czynić z siarką, wydzielaną w pro­
cesie wyprażania tej blendy, stanowiło dla przem ysłu 
tego tw ardy orzech do zgryzienia . Początkowo od­
bywało się prażenie blendy w zwykłych piecach p ło ­
miennych, z których siarka w postaci gazów kwaso- 
siarkowych wraz z gazem spalinowym uchodziła przez 
komin wprost w powietrze. Wobec tego jednak, że 
gazy te wywierały wpływ bardzo szkodliwy na okoli­
czną wegetację, żądały ówczesne niemieckie władze 
przemysłowe ich unieszkodliwienia. W tym celu 
zaczęto budować bardzo wysokie kominy, by uchodzą­
ce przy prażeniu blendy gazy doprowadzić do możli­
wie wysokich warstw powietrza, lecz nie osiągnięto w 
ten sposób żadnego rezultatu. Niemniej jednak mo­
żna twierdzić, że te pierwsze próby unieszkodliwie­
nia kwasu siarkowego nadały  krajobrazow i Górnego 
Śląska charakterystyczne piętno, znacząc krajobraz 
ten mnóstwem bardzo wysokich kominów, które i dziś 
jeszcze budzą zainteresowanie i podziw przygodnych 
turystów.

Próbowano następnie zneutralizować kwas siar­
kowy silnemi zasadami przez wapniowanie, ale rów­
nież bez wyniku. W końcu musiały huty cynkowe 
około roku 1885 przystąpić na żądanie policji p rze­
mysłowej do przeróbki gazów kwaso - siarkowych na 
kwas siarkowy. W ten sposób powstała na Górnym 
Śląsku fabrykacja kwasu siarkowego, k tóra stanowi 
óbecnie bardzo poważną gałąź produkcyjną górno­
śląskiego przem ysłu cynkowego.

Nowa ta gałąź produkcji, jakkolwiek oparta na 
przeróbce przymusowego produktu ubocznego, nietyl- 
ko nie przynosiła przez długi czas przemysłowi cyn­
kowemu żadnych korzyści, lecz (przeciwnie, narażała

go tylko na ciągłe kłopoty i straty. W miarę bowiem 
jak zwiększało się zastosowanie blendy cynkowej ja­
ko surowca i w miarę zaostrzających się przepisów 
policji przemysłowej, w zrastała również silnie produk­
cja kwasu siarkowego, którego przem ysł cynkowy nie 
był w możności korzystnie zużytkować.

Kwasu siarkowego używa się przedewszystkiem 
do fabrykacji nawozów superfosfatowych, a pozatem 
także do rafinowania ropy naftowej w koksowniach, 
fabrykach chemicznych, fabrykach jedwabiu sztuczne­
go, m aterjałów  wybuchowych i t. d. W  tym czasie 
nie było jednakże na Górnym Śląsku ani jednej fabry­
ki, zużywającej w produkcji swej kwas siarkowy, 
wskutek czego szukać musiano dla niego zbytu w od­
ległych okolicach państw a niemieckiego. Ze względu 
z aś  na to, że jest to produkt masowy i tani, k tóry  nie 
znosi dalekich przewozów, zbyt jego wobec wysokich 
zwłaszcza stawek taryfowych na kolejach niemiec­
kich, był w owym czasie niezmiernie utrudniony. Huty 
cynkowe m usiały skutkiem tego stale znaczne zapasy 
kwasu siarkowego magazynować lub naw et niszczyć 
i niejednokrotnie celem ograniczenia produkcji kwasu 
siarkowego ograniczać także produkcję cynku.

W dążeniu do stworzenia większych możliwości 
zbytu dla kwasu siarkowego Giesche Sp. Akc. wyku­
piła wówczas istniejącą na Górnym Śląsku m ałą fa­
bryczkę superfosfatu i rozbudowała ją do rozmiarów 
największej wówczas fabryki tego artykułu na konty­
nencie. Ale i ta fabryka konsumowała jedynie jedną 
p iątą  ówczesnej górnośląskiej produkcji kwasu siar­
kowego, a resztę pozbywać musiano po cenach znacz­
nie niższych od kosztów własnych, a niekiedy nie po­
krywających nawet w całości kosztów przewozu. Tej 
okoliczności przypisać należy głównie fakt, że udział 
produkcji górnośląskiej zarówno w światowej, jak w 
niemieckiej produkcji cynku w ostatnich czasach przed 
wojną stale się zmniejsza.

Po przyłączeniu Górnego Śląska do Polski sy tu ­
acja uległa zmianie tylko o tyle, że skutkiem znacznie 
zmniejszonej produkcji cynku spadła również bardzo
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poważnie także i p rodukcja  kwasu siarkowego. Po- 
zatem również i warunki zbytu zmieniły się o tyle, 
że przy  zachowaniu dawnego ry n k u  niemieckiego, k tó ­
ry  zyskał teraz charak ter rynku  eksportowego, przed 
górnośląskim kw asem  siarkow ym  stanęły  również 
otworem b. Kongresówka i Małopolska, k tóre  dawniej 
wobec prohibicyjnej polityki celnej rządu  rosy jsk ie­
go i austrjackiego były dla niego niemal zupełnie 
zamknięte,

P rodukc ja  kwasu siarkowego w Polsce nie d ™ '  

kryw a się jednakże z p rodukc ją  górnośląskich hut 
cynkowych, gdyż również i hu ta cynkowa w Trzebini 
(Małopolska) p roduku je  znaczne ilości tego artykułu. 
P rodukc ja  kwasu siarkowego 50" Be kszta łtow ała  się 
po przyłączeniu  Górnego Śląska do Polski —  wedle 
cyfr, zestawionych przez p. dr. M. Aliberga —  w sposób 
następujący:

Górny Śl.
255 589 
181 825 
198 682
150 698 
214 796 
174 736 
227 844 
122 844
151 142 

nie obejm ują w
pełnej polskiej produkcji  kw asu siarkowego, gdyż w y­
rab ia ją  go jeszcze n iektóre fabryki nawozów sz tucz­
nych i chemicznych dla własnych potrzeb, przyczem 
łączna ich p rodukc ja  wynosi szacunkowo około 40 
tys. ton rocznie. C ałą  przeto produkcję  polską za r. 
1927 p rzy jąć  można na przeszło  300 tys. ton.

• Zbyt kwasu siarkowego przeszedł od chwili p rz y ­
łączenia Górnego Śląska do Polski ciekawą ewolucję. 
O ile do czasu przy łączenia  zbyt ten odbywał się p r a ­
wie wyłącznie na wewnętrznym  ry n k u  niemieckim, o 
tyle po przyłączeniu  bardzo pow ażną rolę zaczął o d ­
gryw ać eksport do Niemiec. Zbyt kw asu  siarkowego 
znowu wedle zestawień p. Dr. M. Alberga —  kształ-

Rok
1913
1922
1923
1924
1925
1926
1927

styczeń - lipiec 1927 
styczeń - lipiec 1928 

Cyfry  powyższe

Cała Polska

197 425 
218 046 
274 672 
247 837 
210 441 
267 257 
145 107 
173 796 
rzeczywistości

tow ał się następująco:
Rok Polska

ton proc.
1922 58 688 39,5
1923 63 718 45,2
1924 63 718 57,0
1925 127 956 71,78
1926 99 824 86 5
1927 128 751 93,8

Niemcy Inne kra je
ton proc. ton proc.

87 660 59,0 2 229 1,5
76 383 54,2 925 0,6
32 160 30,7 2 368 2,3
43 809 24,58 6 490 3,64

7 105 6,1 8 835 1,6
— — 9 164 6,2

Jak  z powyższego zestawienia wynika, eksport 
kwasu siarkowego do Niemiec, k tó ry  w pierwszej 

• chwili po przyłączeniu  Górnego Śląska do Polski p rze­
wyższał zbyt na wewnętrznym rynku polskim, zaczął 
się szybko zmniejszać i z 59 proc. w roku 1922 spadł 
na 6,1 proc. w r. 1926, a w reku  1927 ustał zuipełnie. 
Wobec tego zaś, że eksport do innych k ra jów  w ogól­
nym zbycie kwasu siarkowego zarówno dawniej jak 
i dziś bardzo słabą odgrywa rolę i tylko wyjątkowo 
w r. 1927 osiągnął 6,2 proc. ogólnego zbytu, należy 
stwierdzić, że zbyt kwasu siarkowego po krótkim 
przejściowym okresie wzmożonego eksportu  zam knął 
się obecnie z powrotem w granicach rynku  wew nę­
trznego, z tą  tylko różnicą, że miejsce dawnego rynku 
niemieckiego zastąp ił  obecnie w zupełności wew nę­
trzn y  rynek polski.

Bardziej może jeszcze znamienną niż ewolucja 
rynków zbytu kw asu siarkowego, jest ewolucja, 
jaka dokonała się w konsumoji względnie zapotrzebo­
waniu tego artykułu . O ile przedtem  —  jak w spo­
m niano na wstępie —  i  jeszcze do roku ubiegłego zbyt 
k w asu  siarkowego spraw ia ł hutom cynkowym stałe 
najw iększe trudności, a często znaczne przynosił s t r a ­
ty, ham ując  równocześnie rozwój produkcji cynku su­
rowego, o ty le  w ciągu roku obecnego p rodukc ja  k w a ­
su siarkowego) nie może nadążyć  za rosnącem ciągle 
zapotrzebowaniem rynku  wewnętrznego, skutkiem cze­
go wyłoniły się już naw et poważne trudności w za ­
spokojeniu  tego zapotrzebowania. Świadczy o tern 
najlepiej fakt, że górnośląskie hu ty  cynkowe przy 
ogólnej produkcji kwasu siarkowego 173 799 ton w 
czasie od stycznia do sierpnia 1928 pozbyły łącznie w 
tym sam ym  okresie 182 673 ton, a więc widocznie zu­
żytkować już musiały także i posiadane p rzedtem  za ­
pasy. Ju ż  obecnie podobno zapotrzebowanie rynku  we­
wnętrznego przewyższa o 20 procent k ra jow ą p ro d u k ­
cję tego artykułu. W szystko zaś przem aw ia za tem, 
że nie jest to kon junk tura  chwilowa, lecz stała, oparta  
na  w zrastającej z roku na rok produkcji i konsumeji 
nawozów superfosfatowych w kraju.

Tak więc polski przem ysł cynkowy, a przede- 
wszystkiem górnośląski, doczekał się dzięki p rzy łącze­
niu Górnego Śląska do Polski sytuacji, k tóra  jeszcze 
niedawno w ydaw ała  się wprost nieprawdopodobną, że 
p rodukcja  kwasu siarkowego zna jdu je  pełny i k o rzy ­
stny  zbyt i nietylko nie ham uje już produkcji cynku, 
lecz przeciwnie przynagla do jej zwiększenia. Wobec 
tego zaś, że p rodukc ja  ta zarówno ze względu na s y ­
tuację światowego rynku cynkowego jak i na zdolność 
p rodukcy jną  hut nie da się dowolnie powiększyć, gór­
nośląskie hu ty  cynkowe zaczyna ją  się już obecnie za ­
s tanaw iać nad tem, w jaki sposób p rzy  obecnym s ta ­
nie produkcji cynkowej uzyskać większe, niż do tych­
czas ilości kw asu  siarkowego, a naw et liczą się podo­
bno z koniecznością dalszego powiększenia produkcji 
tego a r tyku łu  już jako produk tu  głównego przez w y­
budowanie nowych fabryk kwasu siarkowego, opar- 

I tych na  zasadzie pirytowej.

Przemysł żelazny Niemiec w r. 1927
w num erze 6-tym czasopisma „Deutsche Berg- 

werkszeitung" ukazał się artykuł, om awiający stan 
p rzem ysłu  żelaznego w Niemczech za rok 1927, na 
podstawie którego podajem y poniższe wiadomości:
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Po przebyciu najcięższego roku 1925 w drugiej 
połowie roku 1926 zaznaczyła się popraw a kon junk tur 
w przemyśle żelaznym Niemiec, k tó ra  osiągnęła swój 
szczyt w roku ubiegłym. Podkreślenia godną i nadzwy-
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czaj ważną rzeczą było przesunięcie się ilości zbytu 
żelaza wewnątrz k ra ju  i zagranicę, co wyraziło się 
procentowo w następujących  cyfrach: gdy jeszcze w 
roku 1925 zbywano około 80 proc. całej produkcji że­
laza zagranicę, w roku 1926 około 37 proc., to w roku 
1927 ilość żelaza wywiezionego wynosiła tylko 23 proc. 
ogólnej ilości, dochodząc w poszczególnych miesiącach 
do 20 proc. Pozwoliło to przemysłowi niemieckiemu 
na łatwiejsze pokrywanie ewent. strat, ponoszonych 
przy eksporcie zagranicę. Jeżeli  uwzględni się eksport 
żelaza nietylko w sztabach, lecz również i w wyrobach 
gotowych, to można przyjąć, że w roku ubiegłym 
Niemcy wywiozły ogółem około 45— 49 proc. swej 
produkcji.

P rodukcja  Niemiec w roku  1927 w yraża się w n a ­
s tępujących cyfrach (w porównaniu z innemi la ta m i) :
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1913 19.31 18.94 16.70 29891 39819 35861
1925 10.18- 12.19 10.25 27881 39979 3 3594
1926 9 .64  12.34 10.28 26421 40332 33582
1927 13.07 16.34 12.88 35909 53218 41794

Jeżeli się rozpatrzy szczegółowo produkcję stali 
surowej według jej rodzajów, to łatwo się zauważy, 
że przyrost produkcji stali martenowskiej -był znacz­
nie większy, niż stali tomasowskiej, co tłum aczą tern- 
że sposób tomasowski wymaga wielkiej ilości rud że­
laznych, bogatych w fosfor i specjalnego przystoso­
wania wielkich pieców do tego rodzaju produkcji, 
gdyż w piecach martenowskich dopuszczalne jest mie­
szanie różnych gatunków surówki żelaznej.

Produkcja  stali surowej według gatunków 
Niemczech (granice obecne):

w

Gatunki
w  milj. ton 1 9 1 3 = 1 0 0

1913| 1925| 1926 1927 1925 1926 1927

T om as. B loki Surow e 5 .28 5.11 5 .45 6 .92 96.78 103.22 131.06
B essem er , B lok i Sur. 0 .16 0.02 — — 12.50 — —
Zas. M arten. B lok i Sur. 5 .99 6.48 6.48 8.73 108.18 108.18 145.74
K w aśne M arten. BI. Sur.J 0 .2 8 0.15 0  12 0 .19 53.57 42.86 67 .86
T ygl. i E lek tiost. BI. Sur. 0 .14 0.13 0.07 0 .16 9 2 .86 50.00 114.29

W każdym  razie nie można z wymienionych cyfr 
wywnioskować, że proces tomasowski zanika, Jed y ­
nie brak rud fosforowych stoi na przeszkodzie jego 
szerszemu zastosowaniu, gdyż inaczej, jako szybszy 
od martenowskiego, przypuszczalnie zrobiłby większe 
postępy.

Rozdział produkcji żelaza walcowanego pomiędzy 
poszczególne gatunki uwidoczni następująca tabelka.

Produkcja żelaza walcowanego w Niemczech.

cjonalizacją produkcji, dzięki czemu większa część 
półfabrykatów  p rze tw arza  się we własnych zakładach 
i nie figuruje w s ta tystykach  produkcji. Ciekawym 
jest wzrost produkcji dźwigarów, k tó ra  już prawie do ­
równuje dziś produkcji  Niemiec przedw ojennych z A l­
zacją  włącznie.

Zużycie złomu żelaznego wynosiło w dzisiejszych 
Niemczech w r. 1913 —  4531 tys. ton, w 1924 —  4278 
tys. ton i w 1925 —  5279 tys. ton —  cyfr za 1926 
i 1927 rok brak. Ceny jego kszta łtow ały  się nas tępu­
jąco za 1 tonę:

W  1913 r. —  52— 57 RM., w 1914 —  52— 58 RM., 
w 1925 —  50— 88 RM., w 1926 —  50— 70 RM., w 
1927 —  62— 69 RM.

Ceny żelaza notowano, jak niżej w RM. za 1 tonę: 
1913 1925 1926 1927

101,25 120,00 116,00 112,50
103.75
113.75 
108,00 
120,00
123.75

125.00
131.00
133.00
145.00
140.00
182.00 
193,00

122,00
131.00
134.00
149.00
139.00
152.00
159.00

117.50
131.00
134.00 
148,20 
139,30
170.50
180.00

Knyple 
P la tyny
Dźwigary (foun. żel.)
Żel. sztabowe 
Blachy grube 
D ru t walców.
Blachy cien. 1— 3 mm. 132,50 
Blachy c. pon. 1 mm. 132,50

Horoskopy na rok 1928 nie są zbyt różowe, gdyż 
zarówno zmiany w czasie pracy, jak też w płacacn 
spowodują potrzebę większej produkcji, k tórej część 
wypadnie ulokować zagranicą po tańszych cenach; 
ewent. nawet" za op ła tą  k a r t  kar te low ych za p rzekro­
czenie kwot, co uczyni ak tua lną  kwestję podwyżki cen 
na rynku  wewnętrznym i może wywołać zmniejszenie 
zbytu wewnątrz kraju.

W  m i l j o n a c h t n | 1913 100

1913
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1925 1926 1927 1925 1926 1927

P ółw yrob y  
M aterjał n aw ierz- 

chny k olej. 
D źw igary  
Ż elazo  sz tab ow e

2.80

2.47
1.56
4.43

1.33

1,63
0.64
2.91

0.95

1.50
0 6 8
2.84

1.25

1.59
0.87
2.50

0.93

1.76
1.27
3.43

71.43 93.98

92 .02  97 .55  
106.25 135.94  
9 7 .59  85.91

69.92

107.98
198.44
117.87

Spadek produkcji półfabrykatów tłumaczy się od­
padnięciem przemysłu alzacko-lotaryńskiego, oraz ra-



Niemiecki przemysł rowerowy
•  » >  *  • •  w

Najgroźniejszym  konkurentem  dla polskiego p rze ­
mysłu rowerowego na naszych rynkach  są  Niemcy. 
K ra jow y nasz p rz e m y #  ciężkie musi s taczać  walki z 
przem ysłem  niemieckim, k tóry  w oparciu o potężne 
banki niemieckie, finansujące eksport niemiećkich p ro ­
duktów, zalewa rynki nasze swojemi rowerami. Nie od 
rzeczy więc będzie zapoznać się bliżej z obecnym s ta ­
nem niemieckiego przem ysłu  rowerowego.

D la  niemieckiego przem. rowerowego r. 1927 był 
rokiem rekordowym. Ogólny zbyt dochodził bowiem  
do 2 Mi miljona sztuk, z której to ilości około 150 sztuk 
wyeksportowano zagranicę. O lbrzym ia ta  p rodukcja  
osiągnięta zapomocą daleko idącej technicznej ra c jo ­
nalizacji (p rodukcja masowa na taśm ie), w krótkim  
czasie zdo łała  w zupełności zaspokoić olbrzym ie z a ­
potrzebowanie rynku na row ery.

Jed n ak że  już od samego początku 1928 r. da ł  się 
odczuć znacznie m niejszy popy t n a  row ery  ze strony 
k ra jow ych konsumentów, naskutek czego w przem yśle 
zapanow ał ciężki kryzys. Głównemi przyczynami 
zmniejszonego zbytu poza ogólnem nasyceniem rynku 
Jpyły zła pogoda, postępu jąca m otoryzacja  kraju , a 
przedewszystkiem  zaniechanie racjonalizacji  ap a ra tu  
sprzedaży. P rzem ysł  niemiecki popełnił ten błąd, że 
przeprow adził wpraw dzie w sposób doskonały te­
chniczną rac jonalizac ję  sw ych większych warsztatów, 
natomiast zaniedbał przeprow adzenia organizacji 
handlowej, zwłaszcza w dziale sprzedaży. S tąd  też w 
przem yśle rowerowym zaznaczył się n iebywały wprost 
kryzys. Ogólny zbyt w r. 1928 zmniejszył się o 700 ty ­
sięcy, do sumy 1 800 tysięcy sztuk, mimo, że eksport 
zagraniczny w r. 1928 osiągnął rekordow ą wprost wy­
sokość. W  ciągu pierwszego półrocza 1928 bowiem 
sprzedano  zagranicą —  do pewnego stopnia dzięki 
stosowaniu dumpingu pod względem cen jak i k re d y ­
tu —  przeszło  150 tysięcy rowerów, t, j. więcej niż 
w ciągu całego roku 1927, który  notabene w dziedzinie 
eksportu  rowerów w porównaniu z rokiem 1926 był 
o 50 proc. lepszy od niego. Szczególnie dobrym zbytem 
niemieckie row ery cieszyły się w Polsce i n a  Węgrzech, 
podczas gdy Danja, S zw a jcarja  i Szwecja, sp row adza­
jące doniedaw na olbrzymie ilości niemieckich row e­
rów, obecnie zwróciły  się  ku  row erom  angielskim. 
Również eksport części rowerowych osiągnął reko rdo ­
wą wysokość, wynosił bowiem w pierwszej połowie 
1928 r. 28 miłjonów m arek niem., podczas gdy w cią­
gu całego roku  1927 nieznacznie przekroczył 40 miljo- 
nów m arek niem.

Ju ż  od kilku miesięcy odbyw ają  się m iędzy p rze­
mysłowcami per trak tac je ,  m ające  na  celu  zażegnanie 
kryzysu. Z razu noszono się z zam iarem  u tw orzenia 
w Niemczech tru s tu  row erow ego p o  poprzedniem  n a ­

byciu i unieruchom ieniu m niejszych, n ieren tu jących  
się w arsztatów . Jed n ak że  p lan u  tego, którego tw órcą 
by ł prezes R ad y  N adzorczej K óln-L indenthaler Me- 
tallw erke, radca kom. H anau, później zaniechano. N a­
tom iast s ta ran ia  idą obecnie w k ierunku  skontyngen- 
tow ania produkcji. D otąd porozum ienie nie doszło do 
skutku, albowiem  liczne fabryki nie chcą się zgodzić 
na  zbyt silne ograniczenie produkcji. Ogólna p ro d u k ­
c ja  w roku 1929 m a być ograniczona do IV2  m iljona 
sztuk, t. j. 20 proc. mniej niż w r. 1928, a 40 proc. 
mniej niż w r. 1927, przyczem  trzeba nadm ienić, że 
zdolność p ro d u k cy jn a  w szystkich w arsztatów  w ynosi 
razem  aż 4 m iljony sztuk. Szczególnie silny opór u ja ­
wnia się ze s trony  najw iększej fabryki „O pel", k tó ra  
w krótkim  czasie pow iększyła swą zdolność p ro d u k ­
cy jn ą  do 1,8 milj. row erów  rocznie, t, j; więcej niż w y ­
nosi ogólna p rodukcja  całego niem ieckiego przem ysłu  
rowerowego.

Trzeba zdać sobie sprawę, że naw et w w ypadku 
dojścia do porozumienia między producentam i w s p r a ­
wie kontyngentowania produkcji, główne zło nie zo­
stanie usunięte. P rzez  kontyngentowanie bowiem b ę ­
dzie można wprawdzie zmniejszyć efektywną p ro ­
dukcję; natomiast dotychczasowa hiperzdolność p ro ­
dukcyjna nadal dawać się będzie dotkliwie we znaki 
przemysłowi rowerowemu. Zapomocą kontyngentu  
osiągnie się w prawdzie oczyszczenie rynku  oraz —  co 
za tern idzie —  zwyżkę obecnie bardzo niskich cen, nie 
dających fabrykantom  zysków. Zato z drugiej s trony 
wzrosną wskutek niewykorzystania  całkowitej zdo l­
ności p rodukcyjnej w arszta tów  (t. zw. „Leerlauf") 
koszty produkcji, kom pensując tern samem korzyści, 
osiągnięte z wyższych cen. Tak więc najw ażnie jsza  
rzecz, zasada rentowności, nie zostaje  zrealizowana.

Naszem zdaniem trw a ła  popraw a w przem yśle 
rowerowym  nastąp ić  może przez usunięcie nadm iernej 
zdolności p rodukcyjnej warsztatów, czyli imnemi sło­
wy, przez unieruchomienie w arsztatów  technicznie go­
rzej postawionych od innych. Środek to jedynie ra c jo ­
nalny, jak się okazało na p rzykładzie  niemieckiego 
przem ysłu  żelaznego, oraz górnictwa węglowego. Je s t  
on coprawda bardzo kosztowny, zato niezawodny. 
Zdaje  się jednak, że nie p rędko  przy jdz ie  do tego. 
W szystkie bowiem okoliczności przem aw iają  za tern, 
że niemiecki przem ysł narazie  poprzestanie na  kon­
tyngentowaniu produkcji. Leży to zresztą  w interesie 
polskiego przem ysłu  rowerowego, gdyż utworzenie 
niemieckiego trustu  rowerowego pociągnęłoby za sobą 
dalsze obniżenie cen rowerów niemieckich, spowodo­
wałoby więc jeszcze siln ie jszą konkurencję rowerów 
niemieckich na polskich rynkach.

Cirrus.

Stalówki polskie
Należy stworzyć syndykat eksportowy materiałów piśmiennych.

Obecna kon junk tu ra  na ry n k u  stalówek k ra jo ­
wych, acz nieznacznie, popraw iła  się, dzięki rozpo­
czętej akc ji propagandow ej na rzecz konsum cji p ro ­
dukcji rodzimej. Kupcy, k tórzy  dawniej chętniej zby­
wali stalówki angielskie, zam aw iają  obecnie u  fab ry­
kan tów  większe ilości stalówek polskich, a wśród nich
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zn a jd u ją  się tacy, k tórzy  na  składzie dotychczas 
posiadali wyłącznie tow ary  obce. W  chwili obecnej 
znaczniejszych zapasów  zanotow ać nie możemy, a to 
wobec trw ania  sezonu. Większe zapasy  u  fab rykan­
tów, jak i hurtowników są jedynie podczas t. zw. mie­
sięcy ogórkowych, a mianowicie w lipcu i sierpniu
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„BRACIA LANGE”
FABRYKA MASZYN i ODLEWNIA ŻELAZA Sp. Akc.

ŁÓDŹ, UL. ANDRZEJA NR. 21.
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oraz w grudniu i styczniu. Stan produkcji stalówek 
w Polsce nie jest wyzyskany w całości, a fabryki p ra ­
cują w 60—70 proc. swej zdolności produkcyjnej. 
W pływa na to silna konkurencja, z jednej strony 
wśród fabrykantów, z drugiej zaś hurtowników, a 
także znaczny jeszcze i zupełnie nieuzasadniony im­
port stalówek zagranicznych, które konsumujemy w 
30— 40 proc. w całej konsumeji wewnętrznej. Stalów­
ki angielskie im portuje tylko b. Kongresówka, nato ­
miast Poznańskie sprowadza w nieznacznych iloś­
ciach stalówki niemieckie. M ałopolska zaś austrja- 
ckie.

Stalówki polskie produkowane są w blisko 100 
odmianach, a sortyment ich jest dość duży. Jakoś­
ciowo stalówki polskie wyrobu większych fabryk prze­
wyższają stalówki zagraniczne, i w nielicznych tylko 
gatunkach ustępują stalówkom angielskim. Stalówki 
nasze eksportowane są do Roslji, państw  bałtyckich, 
oraz na Bałkany, Bliski i Daleki Wschód. W eksporcie 
stalówek przodującą firmą jest Sp. Akc. K. W asilew­
ski, która w r. b. eksportowała 50 proc. swej produk-

Niemiecki import
W czasopiśmie ,,Maschinembau“, w zeszycie 16 z 

dnia 16-go października 1928 r. ukazał się charakte­
rystyczny artykuł inż. M ullera p. t. „Deutschlands Ma- 
schinengeschaft mit Polen“, którego ogólne myśli po­
dajem y poniżej.

„Niemcy, mimo trw ania wojny celnej, są głównym 
dostawcą maszyn do Polski. Wywóz maszyn stanowi 
8 proc. całego wywozu niemieckiego do Polski. A u­
tor wykazuje, że eksport w pierwszym kw artale 1928 
r. wzrósł mimo zastosowania ostrzejszych środków w 
wojnie celnej. Polska sprowadza m aszyny różnego 
rodzaju, jak do fabryk papieru, obuwia, m aterjałów 
włókienniczych, do obróbki drzewa i metali, do u rzą­
dzeń pralni, odlewni żelaza, do cukrowni, drukarń, do 
fabryk m ydła i świec, sztucznego jedwabiu, oraz pługi 
motorowe, natom iast utrudnia import maszyn rolni­
czych. Z powodu przeprowadzenia waloryzacji ceł, 
Polska poczyniła szereg zniżek dla państw, z które- 
mi posiada trak ta ty  handlowe, w wysokości 20—40 
proc., przez co ułatw iła dowóz tymże państwom, u- 
trudniła  zaś dla beztraktatowych,

Polska przez wprowadzenie (1925) zakazu przy­
wozu pewnych maszyn z -Niemiec, następnie przez 
podwojenie w r. 1927 ceł maksymalnych na towary po­
chodzące z państw  beztraktatow., u trudniła rozwój 
handlu maszynowego z Niemcami. W  interesie Nie­
miec leży zatem dążenie do zlikwidowania wojny cel­
nej przez zawarcie trak tatu  handlowego, opartego na

Przemysł metalowy. G. Śle
W ydobycie rud cynkowych w październiku r. b. 

wyniosło 82 908 t. wobec 80 211 t. we wrześniu. P ro ­
dukcja hut cynku i ołowiu również wykazuje wzrost 
w porównaniu z wrześniem. I tak prażalnie blendy 
dały  22 874 t. blendy prażonej, podczas gdy we w rze­
śniu 21 527 t. P rodukcja kwasu siarkowego, przeli­
czonego na 50° Be, wynosiła 23 470 t. wobec 21 535 t. 
we wrześniu. Cynku surowego otrzymano ' 11 981 t., 
gdy we wrześniu 11 386 t,, tlenku cynku 1 138 t. wo­
bec 783 t. we wrzeświu. Blachy cynkowej walcownie 
wywalcowały 1 381 t., wobec 1 260 t. we wrześniu. 
Ogólna wytwórczość ołowiu wynosiła 3 081 f., a we
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oj i. Sprzedaż stalówek w hurcie odbywa się na ra ­
chunek wekslowy w terminie 3 do 4 miesięcy, który  tą 
kredyt bywa znacznie przedłużany, przez ociąganie 
się odbiorców w pokrywaniu należności. K redyt więc 
zatem w hurcie dochodzi do 6 miesięcy. W ypłacalność 
jest naogół niezła, a protesty weksli nieliczne.

Pow racając do spraw eksportowych, trzeba nad­
mienić, że eksport polskich stalówek mógłby znacznie 
wzróść przez stworzenie odpowiedniego Syndykatu 
Eksportowego, któryby skoncentrował sprzedaż i roz­
począł w tym  kierunku akcję. Zawiązanie tego Syn­
dykatu jest projektowane, a obejmować powinien on 
wyroby takie, jak stalówki, ołówki, farby, atrament, 
obsadki, spinacze itp ., tj. obejmowałby m aterja ły  piś­
mienne wogóle. Istnienie Syndykatu  Eksportowego 
m aterjałów  piśmiennych pozwoliłoby na wysyłanie 
wspćłnemi kosztami wojażerów i zakładanie składów 

'konsygnacyjnych w krajach  obcych, co niewątpliwie 
wpłynęłoby na wzrost naszej produkcji tej gałęzi 
przemysłu.

A. W.

maszyn do Polski
klauzuli największego uprzywilejowania, (bez której 
trak tat jest nie do pomyślenia). Decydującym czyn­
nikiem dla uruchomienia handlu jest umożliwienie 
wpływu kapitału  niemieckiego do przedsiębiorstw  pol­
skich a odpowiednio zmienione prawo osiedleńcze po­
zwoli na przyjazd monterów i specjalistów, którzyby 
zajęli się napraw ą maszyn.

W  maszynowym handlu z Polską, obok ceny i ja ­
kości, specjalną rolę odgrywa kredyt. Dąży się, ażeby 
kw oty należne za maszyny regulować w odpowiednim 
terminie. Wobec poważnej konkurencji firm angiel­
skich, francuskich i szwajcarskich, które s ta ra ją  się o 
zdobycie rynku polskiego, Niemcy udzielają 12— 18 
miesięcznego kredytu, a nieraz i dłuższego, ale pod 
zastaw  bankowy, jak również zadow alniają się niską 
stopą procentową, wynoszącą 10 proc. Polacy są  so­
lidnymi kupcami. Choć czasem płacą powoli, to jed­
nak zawsze wywiązują się ze swych zobowiązań w 
pełni.

W położeniu gospodarczem Polski widać popra­
wę, k tóra uwydatnia się w stabilizacji waluty, we 
wzroście produkcji, w zmniejszeniu bezrobocia, wzmo­
żeniu importu artykułów, służących do celów produk­
cyjnych, oraz napływie obcego kapitału". Jak  wynika 
z powyższego, artykuł nacechowany jest życzliwością 
dla Polski, rzadko spotykaną na łamach prasy nie­
mieckiej.

ska w październiku 1928 r.
wrześniu 3 625 t., srebra wyprodukowano w paździer­
niku 432 kg., wobec 498 kg. we wrześniu.

W zrost produkcji przypisać należy przede- 
wszystkiem większej ilości dni roboczych o blisko 8 
proc. W zrost ten nie jest jednolity we wszystkich 
działach, bo w kopalnictwie rud wynosi zaledwie 
3,4 proc,, w produkcji cynku — 5,2 proc., w prażal- 
niach blendy —  6,2 proc., a jedynie w dziale kwasu 
siarkowego przekracza nieco poziom wzrostu dni ro ­
boczych, wynosząc 8,9 proc,, jak również w walcow- 
nflfch blachy cynkowe), gdzie poziom produkcji w stą- 
sunku do września podniósł się o 9,6 proc,
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T o w . Akcyjne

w POLSCE

RADOMSKO
Adres felegr.: „M etal" Telefon nr. 22

wyrabia-

DRUT żelazny 1 stalowy ciągniony, 
miedziowany, ocynkowany, dla te­
legrafów i telefonów, w kręgach i 
prętach, drut kolczasty i skobelki.

GWOŹDZIE druciane kwadratowe, o- 
krągle i fasonowe.

LINY stalowe wydobywalne, pochylnia- 
ne, prowadzące, niosące, ciągnące, 
dla podnośników i dźwigów, dla 
przekładni.

SPRĘŻYNY meblowe z końcr.mi proste- 
mi, zakręcanemi i zapinanemi.

KLAMERKI stalowe do bei.

NITY saskie, bednarskie, blacharskie, 
kotłowe, do zbiorników, do krat, do 
okrętów, do zawias.

WKRĘTKI żelazne i mosiężne do drze­
wa i do metali, wkrętki kute, śruby 
do krzeseł.

SZPADLE I ŁOPATY stalowe, motyki, 
skrobadła i tłuczki.

WIDŁY stalowe do siana, do nawozu, 
do koksu, do buraków, do kartofli, 
kopaczki i dziabki.

KONSTRUKCJE żelazne, jako to: bu­
dynki fabryczne, hale maszynowe, 
szkielety wież kościelnych, dachy, 
mosty, zbiorniki, pomosty, specjalne 
wagony do piasku 15-0 tonowe i 
mniejsze, kclejki przenośne, zwrot­
nice kolejowe, rozjazdy i zwrotnice 
tramwajowe, wagoniki, kolejki na­
powietrzne, dźwigi i kran~\
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Biuro Techniczno-Handlowe

A. GLASER
Poznań, ulica 27 Grudnia 16, dom tylny.

Telefony: 41-16 i 50-16
Adres telegraficzny: „Technohandel"

Jeneralne Przedstawicielstwa 1 składnice fabryczne: 
„Barson" Polska Fabryka Wyrobów Gumowych S. z o. p. 

w Krakowie
Włocławska^ Fabryka Drutu dawn. C. K I a u k e Sp. Akc. 

w Włocławku
0. E. Domnlnk Mechaniczny Zakład Technicznych Tkanin 

w Włocławku
5596 

do pary, wody 
i gazu.

Posiada na składzie:
D 3 CU skórzane, z sierści 
r d u j  wielbłądziej, kono­

pne i bawełniane, 
n i , , tu  uszczelniające org. 
i l j l j  „Klingerit",Laserit, 

azbestowe i gumowe.

Szczel iwo wełniane, az­
bestowe, talkowe i gu­
mowe.

gumowe tłoczące, 
spiralowe, do pary, 

parciane i parciane we­
wnątrz gumowe wszel­
kich wymiarów.

Ulęie

Armatora
a . b l .  wodowskazowerur- 
UŁIUD kowe o rg . „K lin ­

gera" i wazowe do oliwia­
rek kroplowych.

S m a r o w n i c e  ;ó,źp T£  
Manometry oraz

kontrolne.

W e ł n a  i t i t r k i
do czyszczenia maszyn,

Cyna angielska i do lutowania. Metal biały łożyskowy 
Lampy I kolby benzynowa do lutowania -  Szczotki stalowa 

Filce techniczne -  Fibra w płytach I laskach
oraz wszelkie inne ARTYKUŁY TECHNICZNE potrzebne 

dla przemysłu i rolnictwa.
P t  o c t a  \ \ r  rx • biur technicznych, kolei, cukrowni 
Y J  U  o l d  W  d ■ gorzelni, browarów i fabryk.

'booooooooooooooooooooooooooooooooooooooó

50w

Telefon 4007Telegr. LINODRUT

i

Biura: Poznań, Podgórna 10a . 
Fabryki: Poznań-Górczyn i Czerwonak

Polecamy wyroby własne jak:
ocynkowane siatki 4 i 6 kątne, 
Tkaniny metalowe,
Druty kolczaste,
Liny stalowe i konopne, 3958 
Liny transmisyjne,
Wyroby pewroźnicze,

Sznury, szpagaty, siecie.
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NIEMCY.
Cały zachodnio-niemiecki przem ysł m etalurgicz­

ny żyje pod znakiem olbrzymiego lokautu, k tóry  stop­
niowo coraz więcej rozszerza się na przem ysł p rze­
twórczy, nie om ijając nawet przem ysłu drobnego. 
W prawdzie nie odczuwa on jeszcze skutków lokautu 
w przemyśle ciężkim, gdyż rozporządza jeszcze su­
rowcami na przeciąg 4 do 6 tygodni, a w dodatku po­
siada dość znaczne zapasy gotowych wyrobów,

W edle najnowszych wiadomości, w niektórych 
okręgach przem ysłu przetwórczego jak Solingen, H a­
gen, Iserlohn, Schwelm i innych, robotnicy wypowie­
dzieli na ostatniego listopada istniejące umowy ta ry ­
fowe. Dotychczas jednak nie sformułowali swoich żą­
dań i nie podali ich jeszcze do wiadomości fabrykan­
tom i pracodawcom.

Firm a Schmiedag, Sp. Akc., Hagen, otrzym ała 
zamówienie na dostawę tytułem  świadczeń repara- 
cyjnych dla Francji części hamulcowych za sumę 2 mi- 
ljonów RM, Zamówienie, aczkolwiek samo w sóbie po­
ważne, nie zdoła o wiele poprawić obecnej sytuacji, 
gdyż dostawa rozdzielona jest na okres czteroletni.

Pertrak tac je  pomiędzy związkami producentów i 
odsprzedawców śrub i nakrętek nie osiągnęły dotych­
czas pożądanych skutków, gdyż producenci nie chcą 
się zgodzić na ustalenie cen loco fabryka, lulb skład 
fabryczny. Wobec tego kupcy coraz głośniej wypo­
w iadają się za tern, by sprowadzać towar zagraniczny, 
który daje przynajm niej sta łe  ceny, na których można 
oprzeć kalkulację odsprzedaży.

ANQLJA.
Na rynku w Lancashire sytuacja mało zadowala­

jąca. Kupcy nie chcą nabywać towarów za ceny bie­
żące, szczególnie na zapas. Fabrykanci skarżą się na 
brak zamówień, przytem  z pewnym pesymizmem od­
noszą się do przyszłości, nie przew idując rychłej, sku­
tecznej poprawy. Nadzieje, pokładane w stałość po­
lepszenia zawiodły, a stan  obecny jest tem więcej 
przygnębiający, że wykazuje, iż kupcy nabywają 
istotnie tylko najniezbędniejsze ilości towaru, by 
uttzym ać swe składy.

W Birmingham z powodu lokautu w Niemczech 
niektóre wyroby żelazno-metalowe podrożały. Ogólna 
sytuacja w branży żelaznej pozostaje jednak bez 
zmiany. Ponieważ od dłuższego już czasu zakłady i 
fabryki pracow ały wyłącznie praw ie na zamówienia, 
przeto ostatnie wzmożenie się akcji nabywczej wy­
czerpało sk łady  fabryczne, tak, że obecnie zapasów 
gotowych m aterjałów  niema. Niezawsze jednak po­
trzebna jest większa produkcja, gdyż i zwykłe tempo 
odrzuca z powodu braku zamówień drobniejsze ilości 
zapasowe.

W Sheffield popyt na niektóre gatunki stali jest 
dobry, Naogół jednak odczuwa się wielką ostrożność 
kupców w nabywaniu towaru, a zamówienia na pó­
źniejsze dostawy są rzadkie i małe. Tendencja cen 
mocna.

Stal narzędna, zwłaszcza w lepszych gatunkach 
ma dobry i jednostajny zbyt. Brak jednak zamówień.
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Wobec słabnącej z powodu lokautu w Niemczech 
konkurencji stali niemieckiej, oczekuje się tu polepsze­
nia i powrotu wyższych cen.

BELG JA.
Dobra konjunktura w przemyśle francuskim 

udziela się także przemysłowi belgijskiemu, który w 
bardżo licznych wypadkach pracuje i sprzedaje razem  
z francuskim. Wobec tego tendencja rynkowa stopnio­
wo się umacnia. Naogół jednak nie oczekują tu  przed 
Nowym Rokiem ważniejszych zmian. S tały  napływ 
zamówień, mimo, że naogół nie są one wielkie, m ają 
jednak ten skutek, że ceny pozostają bez zmiany. 
Przy większych transakcjach targowania o „lepsze — 
dogodniejsze“ dla kupców ceny, są na porządku 
dziennym. Starania i wysiłki kupcóyr są jednak bez 
skutku. Położenie fabrykantów wzmacnia się w miarę 
rozszerzania się i trwania lokautu niemieckiego.

„Societe Generale de Belgique" czyni usilne sta­
rania stworzenia centralnego przedsiębiorstwa dla 
przeróbki ubocznych produktów węglowych. Nowe 
przedsiębiorstwo ma rozporządzać kapitałem  zakła­
dowym w wysokości 125 miljonów fr. Niezależnie od 
tego, powstać ma inne przedsiębiorstwo,, z kapitałem  
zakładowym  75 rnilj. fr. dla wyłącznej produkcji 
am onjaku syntetycznego. Oba przedsiębiorstwa za­
m ierzają wykorzystywać wspólnie wszystkie możli­
we, zgodne z najnowszemi metodami, środki i sposo­
by chemiczne do prowadzenia swej produkcji. W  po­
wyższej akcji koncentracyjnej zainteresowane są 
prawie wszystkie przedsiębiorstwa, trudniące się wy­
dobywaniem węgla.

FRANCJA.
Przy dobrym zbycie wszelkiego rodzaju artyku­

łów żelazno-metalowych, ceny utrzym ują się mocne. 
Odnosi się to głównie do rynku wewnętrznego; zazna­
czyć jednak trzeba, że i wywóz stale  się poprawia. Za­
k łady  i fabryki otrzym ują stale dobre zamówienia z 
A zji i Ameryki Południowej; na początku listopada 
dokonano bardzo dobrych transakcyj na rachunek 
Ameryki. Terminy dostawy przedłużają się autom a­
tycznie i tylko wielkie i wysoko spraw ne zakłady mo­
gą przyjmować zamówienia na dostawę po, trzech lub 
czterech miesiącach. Inne mniejsze fabryki żądają cza­
su siedmiu miesięcy.

AUSTRALJA.
Postanowiony tu  został nowy trust przedsię­

biorstw, produkujących ołów, srebro i cynk. W  skład 
trustu  wejść m ają cztery główne firmy w Brocken Hill, 
N. S. W., Brocken Hill. Assoc. Propr., Broken Hill. 
South, Broken Hill North i Zink Corporation, które 
już posiadają wzajemnie akcje. Powyższe firmy m ają 
przekazać nowemu przedsiębiorstwu wszystkie swoje 
kapitały. Nowa firma przewiduje wspólne finansowa­
nie wszystkich przedsiębiorstw.

W  porcie Kembla powstało pierwsze przedsiębior­
stwo firmy „Australian Iron and Steel Ltd.". Puszczo­
ny w ruch zakład obejmuje jeden piec wysoki, n a j­
większy w całem  państwie brytyjskiem, dwa piece mar- 
tenowskie Siemensa, jedną blokiernię 44" i walcownię 
rewersową 36". (Zebrał i opracował J. TaberskiJ.
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BUDOWA CHŁODNIC
OCIEKOWO KOMINOWYCH
do oziębiania w ód  pat. © verhoff-Thausing od 
najm niejszych do na jw iększych sprawności g

• Dostawa MiSZYN CHŁODNICZYCH „ABDAMOS" 
{ do wyzyskania par wydechowych przy silnikach

Fabryka Armatur

E. V. Miinstermann
Bielsko (Śląsk)

Armatury do pary, w ody i gazu 

Wentyle że liw ne i stalowe

Zasuwy budow y 

Hydranty pod- i nadziemne

W u r i / i  zw y kłe  oraz w specjalnem 
I x U r K l  w ykonan iu

A 1 m  » 7 z br. nzu fosforowego doU  ule w y  15000 kg jedne j sztuki

Wyłączny przedstawiciel na Poznańskie, 
Pomorze oraz Gdańsk

Stefan Duchowski
B iu ro  In ż y n ie r s k ie  

P o z n a ń , A l. M a r c in k ó w s b ie g n l
Telefon 33*26 58

I

Wydawnictwa
nowe, pożyteczne i niezbędne w codziennej prak­

tyce każdego kupca i przemysłowca.

Księga Adresowa Przemysłu i Handlu eksport.
...zawiera adresy firm , prowadzących handel eksporto­

wy.... W ykaz organizacyj gospodarczych ułatw ia znako­
micie otrzymanie źródłowych inform acyj w  dziedzinie go­
spodarczej... podaje szczegółowy wykaz produkowanych w  
Ikraju produktów,' skutecznie konkurujących z innemi kraja­
mi (Uwaga! PP. Kupcy i  Przemysłowcy im portu jący!) cena 
zł 13,50 franko.

Przewodnik Przemysłu i Handlu Polskiego
...informuje źródłowo i wyczerpująco sfery zainteresowa­

ne o  rozmiarach, zdolności i programie w y tw o rów  krajow e­
go przemysłu oraz o formach i ramach naszego handlu... obej­
muje m. in®, także dz ia ły  jak: ustawodawczy, handel, prze­
mysł, banki i  gie łdy etc. Przynosi pierwsze syntetyczne 
opracowanie całkowitego naszego przemysłu, obrazuje całą 
organizację naszego przemysłu i handlu... cena zł 50.

Zbiór okólników i wyroków podatkowych
...zawiera we formie zmodyfikowanej wszystkie okólniki 

Min. Skarbu oraz w y ro k i N. T. A. w  sprawach, dotyczących 
podatku dochodowego i przemysłowego. Bezsprzecznym 
faktem jest, że znajomość .okólników i  w yroków  stanow i za­
sadniczy warunek prawidłowego orientowania się w  -stosowa­
niu prawa^ przez administrację podatkową... cena zł 6.

W szystkie wspomniane wydawnictwa w ysy ła  za uprzed- 
nlem nadesłaniem gotówki

low aiiystw oW aw iiitm  „ROPIEĆ" Pomad M a  10.

Hurtowe Składy Żelaza i wyrobów żelaznych

„ T E H A Z “
Towarzystwo Eksploatacji i Handlu Żelazem

6560 Sp- z 0> odp

Zar ząd:  W a rs z a w a , u l. K o s z y k o w a  3 9
Telefon 409-50, 197-60

Oddziały: Bydgoszcz, Jagiellońska 46 -4 7
Telefon 16-25, 768, 491
K o w e l, u l. Ł u cka  42. Teief. 39,21

Poleca do natychm iastowej dostawy ze sk ładu :

■l i żelazo korytkowe I I
Łopaty krajowe i zagraniczne 
Widły
Naczynia emaliowane 

i ocynkowane 
Wiadra ocynkowane 
Konwie do mleka 
Garnki lano-żelazne H i V. 
Piece Herzfelda i Uiktoriusa 
Rury i kolana 
Armatury do pieców 
Kosy 
Sierpy
Siekiery, oskardy i mioty 

kapsle du 0*1 Części do pługów i kultywatorów 
i t. d.

Dostawa żelaza wprost z Hut
po cenach Syndykatu Polskich Hut Żelaznych.

Dźwigary I -
Zelazo handlowe 
Blachy
Bednarkę gorąco i 

zimno walcowaną 
Stal resorową 
Surówkę odlewniczą 
oruty 
Gwoździe 
Hutnaie 
Podkowy 
Łańcuchy 
Zgrzebła 
Osie 
Nakrętki

1693



Eksport górnośląski do Sowietów
Jak wynika z danych statystycznych, przodują­

ce m iejsce w eksporcie do Rosji zajęły obecnie wyro­
by metalowe, w szczególności zaś wyroby hutnicze, 
pochodzące w znacznej swej większości z Górnego 
Śląska.

Nadmienić wypada, że huty górnośląskie dotych­
czas nie m iały możności uskuteczniania planowych i 
stałych dostaw dla Rosji, a to ze względu na koniecz­
ność udzielenia dłuższego kredytu, a jedynie spora­
dycznie dokonywano stosunkowo niewielkich trans- 
akcyj. Pierwszy krok w kierunku nawiązania trwa­
łych stosunków handlowych z Rosją i uzyskania sta­
łych dostaw, uczyniła Huta Bismarcka, która zaw dzię­
czając inicjatywie nacz. dyr. p. R. Scherffa i dyr.

handl. p. Rohde, oraz wydatnej pomocy miarodajnych 
czynników rządowych, przyjęła w  ostatnim czasie za­
mówienia na dostawę do Rosji około 4 000 ton b la­
chy dachowej i  8 000 ton żelaza sztabowego, co sta­
nowi objekt o przybliżonej wartości 7 miljonów zło ­
tych. ;

Ponadto wymieniona huta prowadzi obecnie z 
właściwemi czynnikami rosyjskiemu .pertraktacje w ce­
lu otrzymania dalszych zamówień na całoroczną do­
stawę, co, oczywiście, przyczyni się —  w myśl dążeń 
naszego rządu —  do wzmożenia polskiego eksportu, 
a tern samem do poprawy naszego bilansu handlo­
wego.

I M PO RT • EKSPORT
(h) Izba Przem.-Handl. w Poznaniu komunikuj e.że W i­

ce k o n s u l a t  R.  P.  w P i l e  wzywa, firmy polskie, wy­
rabiające kasy ogniotrwałe (stalowe, pancerne) do nad­
syłania, ofert z kosztami dostawy loco Piła (Schneidemuhl) 
ua dostawę kas ogniotrwałych.

(h) Izba Handlowa Polsko-B ułgarska w S o f j i  p ra­
gnie nawiązać kontakt z firmą, któraby się podjęła zain­
stalowania fabryki sody kaustycznej, budowa której roz­
pocznie się w przyszłym sezonie budowlanym.

(h) Pewna firma, f r a n c u s k a  poszukuje w Polsce 
przedstawiciela na motory elektryczne wszelkiego rodzaju, 
jak motory używane w przemyśle tkackim, w iertarki ele­
ktryczne i t. p.
. '  *

4h) Pewna firma, g d a ń s k a pragnie nawiązać sto­
sunki handlowe z polskiemi firmami, wyrabia,jącemi dre­
wienka do trzymania paczek (Holzpaketknebel).

*

(h) Izba przemysłowo - handlowa w Poznaniu komu-, 
nikuje, że w K o ź m i n i e powstała, fabryka siatek i pło­
tów drucianych.

*  ~

(h) Pewna firma, a n g i e l s k a ,  znajdująca się na 
M a l c i e  (wyspa, na Morzu śródziomnem) pragnie naby­
wać w Polsce maszyny gorzelnieze, dastyla'.orskie.

(h) Pewna firma s z w e d z k a  pragnie eksportowa"
do Polski traktory, motory oraz samochody.

*

(p) Fabryka, wyrobów żelaznych B-cia Sawa & Cl ruja 
Drentscha, Kovin w J u g o s ł a ,  w j i  ogłosi'a nm dloś \  
Zgłaszanie należności u kuratora Dr. Geza Lewin-Kovin 
do dnia 28 listopada 1928 r.

(p) Firma g r e c k a  przyjmie reprezentację na dźwigi 
towarowe. i

*

(p) Firma e g i p s k a  przyjmie reprezentację lub ko­
mis na dykty lipowe.

(p) Firm a t u r e c k a ,  pragnie przyjąć reprezentację 
na tkaniny, przędzę wełnianą i bawełnianą, artykuły sa­
nitarne, rury gazowe i żelazo sztabowe.

WIADOMOŚCI Z BRANŻY
PO D PISA N IE UMOWY SYNDYKATU HUT ŻELAZNYCH.

W  dniu 8 hm. nastąp iło  w K atow icach podpisanie o sta teczn ie  
uzgodnionej p od  w szystk iem i w zględam i um ow y S yndy k a tu  Hut Że­
laznych. T erm in um ow y opiew a na t r z y  lata.

W dalszym  ciągu posiedzen ia  cz łonków  S yndykatu  zastanaw iano  
się nad sposobem  ujęcia  całego  eksportu  w  ręce o rganizacji. P o s ta ­
now iono odbyć w tej sp raw ie  konferencję  z p. M inistrem  P rzem . 
i Handlu.

Zasadniczej rozb ieżnośc i w pog lądach  na tę sp raw ę w śród  cz ło n ­
ków  S y n d y k a tu  niem a, is tn ie je  jednakże ca ły  szereg  szczegółów , 
k tó re  m uszą ulec uzgodnieniu, a do ty ch  najeży  p rzedew szystk iem  
zagadnienie różn ic  zachodzących  pom iędzy poszczególnem i hutami 
pod w zględem  w yso k o śc i w y w o z u ..

NIEMCY KUPUJĄ STOCZNIE SCHICHAU.
W  sferach  dobrze poinform ow anych  u trzym ują , że za rząd  stoczni 

Schiichau w  G dańsku p e rtrak tu je  z .rządem  Rzeiszy niem ieckiej w 
sp raw ie  sp rzed aży  stoczni na rzecz R zeszy . Nie je s t w ykluczone, 
że ze s tro n y  niem ieckiej p o dstaw iona będzie firm a fikcyjna.

U w ażam y za sw ój obow iązek zw rócić  uw agę czynnikom  kom ­
peten tnym  na te p e rtrak tac je , zw łaszcza  że stoczn ia  Schichau, ze 
w zględu na sw ą  sy tuację , rzeczyw iśc ie  jesit do nabycia.

CZY NOWA FABRYKA ŚRUB W PO L SC E ?
Je d n o  z  pism w iedeńskich  zam ieściło  p rzed  kilku dniami w ia­

dom ość, ■ jakoby  firm a w iedeńska B rev illier i Co. f A. U rban i Sóhnc

z  c a ł e j  Po l sk i  c e n t r a l i z u j e  i d a j e  p r z e t o  m a ­
x i mu m s z a n s  k u p n a  I s p r z e d a ł y  k a ż d e j  m a ­
s z y n y  u ż y w a n e j  ! u r z ą d z e n i a  f a b r y c z n .  6762OFERTY

Centrala Ofert dla H. iP. Sp. z o. o . ,  W a rs z a w a ,  Smolna 38 .

ojpoooooooooooooooooooooooooooooooo 

TELEFON 25 2 1

Bergmann
P o z n a ń

27 Grudnia 5
6788

iBergmann
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ST. GRABIANOWSKI
BIURO INŻYNIERSKIE
I DOM TECHNICZNO -  HANDLOWY

Poznań Katowice Bydgoszcz
Piat WgIdoM 14 a bI. Słowackleno 24 Dl. Dworcowa (6

Tal. 4010 I 4011 (dom w iuny) 
Tal. 1321 I 1322 Tal. 912

Poleca do dostawy aa awoieh sktaddw w Poznaniu 
1 Bydgosioiy oraz z reprezentowanych huti

Blachy, p rę ty ,  r u r y ,  dru ty ,  miedziane,
mosiężne, alum iniow e, ołow iane, cynków e i inne

Metale: Cynę Banca, cynę do lu tow ania, metale 
- białe łożyskow e, antym on, miedź, o łów , cynk, 

aluminium hutniczy i przetapiany.

Rury:  kotłow e, ciągnione, spaw ane, gazow e, 
czarne i ocynkow ane, łącznik i lano-kute.

Żelazo: sztabow e, form ow e, blachy żelazne.

Pędnie:  w ałki transm isy jne, łożyska sam osm ary, 
w ieszaki, sp rzęg ła , koła pasow e.

P a s y :  skórzane i z sierści wielbłądziej, troki, 
w osk do pasów , łączniki. 4005*

IlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllilllllllllllllllllllU lIlilU lU lI

Dmuchawki kowalskie
ręczne, t ransmisyj 
ne oraz .bezpośred­
nio sprzężone z s i l ­
nikiem elektr. t ró j­

fazowym “
w wytwornem 

wykonaniu

6402a

„Montania" Katowice skr. poczt.
□ p p p p p p p p P iQ O P P P o p p p iD

Siekiery, toporki, 
młotki, babki, 
tomy, ty ranki

1 Inne wyroby masowej produkcji kuźntctwa poleea 
FABRYKA MASZYN I MŁOTOWNCA

O t D A K O W S K I  i NEUMARK
n u w łaśc.: Edw ard Neum ark

ŁÓDŹ - UL. ZAKATNA 81,
immuifiifiimr

NArr.TCMAfC.
M I K O Ł Ó W O j . l L *

VOZK1 KOUSSKOwr? VPSCalAl>4c3

ODLEWNIA 5UUK FABRYKA 
%2ELAZ A ^ ^ J P r %MAS2YN^ 

I KOTLOV PAROWYCH
2CLAZNC

l? COTNi-Pri-.vytip.vrc*

Uf W arszaw ie:  Inż. B. Rudziński, Wilcza 39-4 ,  Tel. 3 2 2 -6 3

H
^  f a b ^ ć ’: p i e r w s z a

Polska Fabryka Zgrzebeł 
i W y ro b ó w  T łoczonych

□opppp oppppin

w Zawierciu, ul. Chmielna nr. 8. Telefon 129
P R O D U K U J E :

1) Oryginalne HACELE „UŁAN“
zostały uznane za dobre przez M i n i s t e r s tw o  S p ra w  
W ojskow ych

2) Zgrzebła „Ułańskie" typu z a t w ie rd z o n e g o  przez M in is t e r ­
s tw o  S p ra w  W o js k o w y c h  oraz zgrzebła ażurowe i kryte 
stalowe polerowane i lakierowane wszelkich typów.

3) Okucia budowlane : Zawiasy francuskie do drzwi i okien,
baskwile do okien, klamki żelazne lane lakierowane 
z szyldami. Okucia „Polskie" kompletne z przyborami.

4) Odlewy tyglowe żeliwne. — Wszelkie masowe wyroby
sztancowane. 6393

Wystawiamy na Powsz. Wystawie Krajowej w Poznaniu w r. 1929.
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eaiożyć tniala *ową fabryką śrub w Polsce (w Ustroniu) z kapite­
lem 2,3 m ili. zt-, ns co otrzymała zezwolenie ze strony polskiego

rządu. _ I
Jak się inform ujemy w sferach kompetentnych, firm a ta istnieje 

w Polsce już od szeregu lat, a wiadomość powyższa odnosić się może 
jedynie do zezwolenia, jakiego obecnie udzieliły władze na prawo 

produkcji śrub w  Polsce. •

MOŻEMY NIE SPROWADZAĆ Z ZAORANICY STALOWYCH LIN 
GÓRNICZYCH.
W tych dniach wyjechała delegacja Wyższego: Urzędu Górnicze­

go w Katowicach do Sosnowca celem przekonania sic o zdolności 
produkcyjnej fabryk i sta lowych lin górniczych Mcyerholda, która 
uruchomiła w ostatnich czasach oddział lin  i splotów trójkątnych.

Delegacja doszła do wniosku, że fabryka postawiona jest na sto­
pie zupełnie nowoczesnej i może podołać wszelkim zamówieniom 
przemysłu śląskiego. L iny te by ły  dotychczas sprowadzane z za­
granicy, a uruchomienie ich produkcji uniezależni przemysł polski 

od im portu zagranicznego.

NOWA FABRYKA KABLI ZIEMNYCH.
W najbliższym czasie należy się spodziewać znacznego: zapo­

trzebowania na kable ziemne w związku z planami e lektryfikacji. 
W związku z tern Warszawska Spółka Akcyjna „Kabel przystępuję 
w najbliższym czasie do budowy fabryk i kabli ziemnych. Uruchomie­
nie fabryk i nastąpi w  roku przyszłym  i będzie miało dodatni w pływ

na nasz bilans handlowy.
Należy dodać, że Spółka Akcyjna „K abe l" jest finansowana przez 

W arszawski Bank Dyskontowy i w najbliższym czasie wydatnie 

powiększy kapita ł akcyjny.

ORGANIZACJA EKSPORTOWA HUT ŻELAZNYCH.
Zrzeszenie wszystkich hut żelaznych dla wspólnego eksportu we 

wszystkich kierunkach już było gotowe, ale w ostatniej chw ili w y ­
łon iły  się znowu pewne indywidualistyczne trudności — tak, że od­
nośny układ nie jest jeszcze podpisany. Jest jednak nadzieja, że w 
niedługim czasie dojdzie do podpisania tego układu.

ZWROT CEL PRZY WYWOZIE ODLEWÓW ŻELIWNYCH.
W związku z postanowieniami par. 5 rozporządzenia M in is tró w . 

Skarbu, Przemysłu i Handlu, oraz Rolnictwa z dnia 6 sierpnia 1928 r. 
w sprawie zwrotu ceł przy wywozie odlewów żeliwnych (Dz. Ust. 
R. P. Nr. 76, poz. 683), opracowane zostały przepisy wykonawcze 
do powyższego rozporządzenia, które zostały ogłoszone w  „M onitorze 
Polskim " nr. 242, poz. 553, jako rozporządzenie M inistra Skarbu

z dn. 10 października 1928 r.
Na podstawie powyższego rozporządzenia dopuszczone zostają 

do wywozu za zwrotem ceł odlewy żeliwne, wykonane w kraju, w y ­
mienione w poz. 150, punkty 1, 2, 3, 4, 5, 6, 7, oraz poz. 167, p. 36 

ta ry fy  celnej.
Do dokonania odprawy celnej przy wywozie wym ienionych od­

lewów że-liwnych, oraz do wystawiania i  przyjmowania kw itów  w y ­
wozowych zastosowane będą ogólne zasady, ustalone w  par. 2—40

przepisów wykonawczych M inistra Skarbu z dn. 30 lipea 1927 r. 
w sprawie zwrotu cel przy wywozie w y tw o rów  hutniczych walcowa­
nych, oraz niektórych wyrobów metalowych (Momiitor Polski Nr. 177, 

poz. 523).

NAJWIĘKSZY SILNIK „DIESLA" W POLSCE.
W Związku z rozbudową elektrowni miejskiej w Przemyślu, 

Warsz.. S-ka Budowy Parowozów otrzymała zamówienie na dostawę 
największego dotychczas w  Polsce silnika „D iesla ‘ o sile 1 100 
k. mech. według konstrukcji dr. Ebermana, prof. Politechniki Lw ow ­
skiej. Silnik zatem wykonany będzie całkowicie polskiemi siłami.

Fakt powierzenia budowy tego silnika fabryce krajow ej jest nie- 
ty lko  dowodem zaufania, jakiem cieszą się nasze w ytwórnie, lecz rów ­
nież świadectwem szybkiego rozwoju polskiego przemysłu metalo­
wego, mogącego już dziś konkurować z najlepszemi fabrykam i za- 

granicznemi.
Obecnie nic nie stoi na przeszkodzie samowystarczalności w 

dziale silników spalinowych i importowanie ich ze szkodą dla prze­
mysłu krajowego nie da się usprawiedliw ić.

STAGNACJA W PRZEMYŚLE KOLEJOWYM.
Fabryki lokom otyw skarżą się ostatnio na mnieijsze zamówienia, 

niż w tym  samym okresie r. ub. Zatrudnienie w zakładach budowy 
wagonów było znacznie mniejsze. Najlepiej jeszcze stosunkowo przed­
stawia się sytuacja w dziale budowy wagonów osobowych.

RENTOWNOŚĆ W PRZEMYŚLE METALOWYM.
Na podstawie świeżo ogłoszonych bilansów 15 fabryk metalo­

wych można stwierdzić, że rok 1927 by ł dla przemysłu metalowego 
pomyślniejszy niż rok 1926. Tylko  3 z pośród tych  fabryk przy­
niosły straty. Zyski 12 pozostałych wahały się od 15 tys. złotych 
(przy kapitale 102 tys.) do 929 tys. zł. (przy kapitale 10,3 m ill, 

złotych).

ILE JEST PRZEDSIĘBIORSTW PRZEMYSŁOWYCH W POLSCE2
Ostatnie zestawienia statystyczne, dokonane przez Min. Przemy­

słu i Handlu wykazują, iż w Polsce czynnych jest 600 tys zaklalów 

przemysłowych.

PRZESZŁO POLOWA NIEMIECKICH PIECÓW HUTNICZYCH W
STANIE NIECZYNNYM.
ja,k donosi „Deutsche Bergweifkszeffung" z pośród 106 pieców 

hutniczych, północno-zachodniego okręgu przemysłowe'? 60 było 
w ruchu przed ogłoszeniem lokautu. Obecnie piece te zostały wszyst­
kie unieruchomione. W całych Niemczech poznu.d : juz ty lko  50 p u­

ców hutniczych w ruchu.
,_XlOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOQOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOCXXlOOOOOOOOCOOOOę

O f e r t y
katalogi, cenniki na wszelkie materjały, w y r o b y ,  maszyny 
1 wykonanie robót, poważnych firm, nadsyła bezpłatnie

CENTRALA OFERT dla H. i P. Sp. z ogr. o
W a r s z a w a ( Smolna 38 b/Od

P. T. Firmom warunki abonam. na żądanie.

BACZNOŚĆ! PRZEMYSŁ-HANDEl UWAGA!
w tych dniach wyszta z pod prasy drukarskie] dawno przez sfery fachowe oczekiwana ksiąik a  z tabiieami 

3 poglądowemi p. t.

Kalkulacja w przemyśle oparta na księgowości
w opracowaniu

6793 JÓZEFA PROPPERA
autora wielu prac w tej dziedzinie

Książka ta wzbudziła wielkie zainteresowanie szerokich sfer_ p^Tnaniu^W ielka11̂  . Telefon 2277.
syłka za poprzedniem nadesłaniem gotówki. Zamówić w administracji „Kupca w r  zu r ,
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II KORZYSTNE HURTOWNE ŹRÓDŁA ZAKUPU | |
Władysław Chudzikowski

Fabryka kas ogniotrwałych
Lw 6w , u l. Na B ło n ie  22 , tel. 15-34 

W Y K O N U J E
Skarbonki oszczędnośdowe-Kasety pod­
ręczne - Kasy do wmurowania • Szafy 
pancerne - Kasy ogniotrwałe. 5512

a»ociooooooooaxiooocoootxxcoooooooooooocot»ooooooooooooocioocDooooooooooooooc»joo

Poidełka, karmidełka
Jaja kamforowe, podkładowe. Mączka rybia, mięsna, łuski 
z ostryg, wapień, oraz wszelkie przybory hodowlane dla 

drobiu I żywego inwentarza — poleca:
B iu ro  R olniczo — Techniczne 5568 

inź. St. Nawakowski Sp. z 0 . 0 . w Warszawie, Kredytowa 4
T e le fo n  2 9 1 -3 4 . P ro s im y  ż ą d a ć  o fe r t  i k a ta lo g ó w .

A  Q M  f i  T l  I D E  żeliwn4< Stalową i bron-
1  W R I |  zow ą, jako to: wentyle,

*  krany i  zasuwy wszelkich typów, inżektory, manometry 
i t .  p. do przewodów na parę przegrzaną i nasyconą

p o lec a ją

J A N C Z E W S K I  1 F R E Y M A R K
W a rs z a w a ,  M o k o to w s k a  4 » .  t

z drzewa bukowego;! jesionowego w  najlepszem wyko- 
nan.u F 6J50 j

„ M f l R S " ,  Fabryka wyrobów drzewnych, Sp. z o. p ., LUBLINIEC, G. Slgsk.
Biuro sprzedaży: KATOWICE, ul. Słowackiego 16.

o o e o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o o c y  > o o c ^ o o o o ©

KOLillfll KARBOWANE, RDRY 00 KOCHER |
oraz klamerki do pantofli

poleca jako swą specjalność po cenach konkurencyjnych

M. Leszczyński, W łocławek, Kościuszki 24-
OOGOG^ OG© o o o o o o o o o o o o o o o o ^ ^

a 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 000(X30000C XX)O O O O O O or^nflrvvvY M ^yxy^oQ n 0 fy y y , 0 0ooooooooooooooooooooooooooo.

MBC

Czyściwa do maszyn
oddaję franko do wszelkich stacyj w kraju, po cenach 

konkurencyjnych. — Oferty i wzory na żądanie.

Max Gruenstein, Łódź, ul. PiotrkowsVa 36.
tel. 31-89. 6205

JOOOOOOOOOOO
2POOOOOOOOOOOOggggg?0000000000000000̂ ^

>-•-12—*-

Plomby ołowiane
oraz

P l o m b o w  n i c e ;
dostarcza !

R. NERLICH, Bielsko. Śląsk,

|  marki światowej „Volk-Diamant-Stahl‘‘ 
poleca ze składu oclone, po cenach 
5559 hurtowych:

G e n e ra ln y  p rz e d s ta w ic ie l n a  P o ls k ę :
„ . Edm und N I K E L

ŁÓDŹ, Radwańska 59. Tel. 19-77

Hurt. rowerów 1 oraz wszelkieB części rezerwo-I I U I  l .  I U W G IU  W  3 wych, wirówki, butelki termosowe 
HURTOWNIĄ PNEUMATYKÓW T. z 6. p. OSTRÓW (W lkp.)

LINY s t a l o w e  i  k o n o p n e
poleca 6604

B. Muszyński, fabryka lin , LUiiAWA
r tŁ U A L  ,SUf'HUI\Y na wi/slauu WyruJlazMv W a rs io a it

P IE R W S Z A  K R A J O W A  

w  Or  t u  a  S P R Ę Ż Y N
W Y R O B Ó W  Z  D R U T U  

r r  a—  «  jr m  .  f / rSPIRAL
VVŹł a s  z  a  -  Z y  r/v /x i 2 0  re i. JO-JO .

6381

S P R Ę Ż Y N Y  P R E C Y Z Y J N E
spiralne, bu fo ro w e , sam ocho­
dowe, w idelcow e, pociągowe, 
c iśn ien iow e , bo w den ow tkle , 
uderzeniow e, pod siodełka, dla 

tachom etró w , liśc ie  sprg tynow e  
d o s ta rc z a jg : 6232

P. Goldman i L.Endelmao
W A RSZAW A, W idok 11 

T . |  i s n . g j  T e l, 130-BH

^QQGklXDGGtDGGJQCDtaOGOOQOOOOGGGXDGOGOGOGOOOQC

Trzcinę sufitową
pierwszorzędnej jakości własnego wyrobu dostarcza 

korzystnie
Gustaw Glaetzner

t e a t r .  M a t e r ia łó w  B u d o w la n y c h  i  D a c h ó w e k  
t  . . * * « ,n a ń  3 ,  M ic k ie w ic z a  3 0 .
Telefon 65-80. 4308 Założona 1907 r.

^®®OOOOOOCXDOQOOOOOOOOOOOO<DOOOGOCXDGO0OOOQ

Wiertarki szybkobieżne
s tu p k o w e  do 15 m  m  er sto łow e do 8  m m  3615f
Tow . flkc_ „U/IEP0FflNA“  Poznań-Dąbrowskiego 18 tel. 61-56

Mam do oddania każdą ilość

prima Carbolineum
po cenie najtańszej. 6289a

M. Mrugowski, Poznań św. Marcin 62.
Benzyna - Benzol - Oleje - Smary - Import olejów ameryk.
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|  K R O N I K A  Ż A Ł O B N A  |
Śp. Władysław Jewasiński

W poniedziałek, dnia 5 listopada rb. rozstał się 
z tym światem W ładysław  Jewasiński, prezes Izby 
Rzemieślniczej w Poznaniu. Świetlana postać Zm ar­
łego może być dla wszystkich przykładem, jak p ra ­
cować należy dla dobra państwa i społeczeństwa. W 
Zmarłym straciła  Izba i szerokie rzesze rzemieślnicze 
niestrudzonego pracownika, oddanego calem  sercem, 
z pełnem  poświęceniem, pracy nad dobrem i rozwo­
jem rzemiosła. Pogrzeb śp. prez. Jewasińskiego był 
wspaniałą m anifestacją zarówno rzemiosła wielkopol­
skiego, jak i społeczeństwa poznańskiego dla pracy 
społecznej śp. Zmarłego.

Cześć Jego pamięci! Niech odpoczywa w spokoju!

LISTY D O  REDAKCJI
Za tre ść  uw ag, zam ieszczonych  w  nin iejszym  dziale, 

R edakcja nie b ierze żadnej odpow iedzialności. D ziat ten  bo ­
wiem  służy  do sw obodnego w y rażan ia  opinji C zy te ln ików  n a ­
szych.

Ujemne strony „Zjednoczenia Polskich  
Fabryk Łańcuchów”

W jednym z ostatn. nr. „Rynku Met. i M asz.” 
wspomniałem o Syndykacie polskich fabryk łańcu­
chów, który na zapoczątk. swego istn. podniósł cenę 
łańcuchów o 20%, wzgl. skreślił rabat tej wysokości, 
jaki pewne firmy od poszczególnych fabryk dotych­
czas otrzymywały. — Obecnie, okazując dalej swoją 
ruchliwość, wymienione „Zjednoczenie Polskich F a ­
bryk Łańcuchów" zaprowadza szczególny system  ad­
m inistracyjny, w przemyśle żelaznym dotąd nie spo­
tykany i, co ciekawsze, pragnie go narzucić swym 
klientom. Inaczej bowiem tej m etody nie można zro­
zumieć, zważywszy, że Syndykat rozsyła do klien­
tów całe paczki najróżniejszych formularzy, w dodat­
ku w kilku kolorach, dla różnych grup towaru, z ob­
jaśnieniem, że np. do łańcuchów elektrycznie spaw a­
nych należy używać zamówień koloru białego, do tech­
nicznych koloru żółtego, do ręcznie spraw anych ko­
loru niebieskiego itd. Każde zamówienie należy przy- 
tem sporządzić aż w 4 egzemplarzach!!

Że ten rcdzaj adm inistracji i sposób narzucania 
go klienteli jest wprost oryginalny, nie trzeba się nad 
tem osobno rozwodzić; ciekawszym natom iast jest cel, 
dla którego Syndykat swój system rozpowszechnia? 
Na to pytanie Syndykat będzie musiał sam odpowie­
dzieć, jeżeli nie zechce być posądzony o chęć wyrę­
czania się w swej adm inistracji przez klientów. —  Lo­
gicznie rzecz biorąc, system ten nie przyniesie jedńak- 
że żadnych korzyści, wzgl. oszczędności, przeciwnie, 
nawet powoduje stra tę  czasu dla obydwu stron i roz­
rzutność formularzy.

Jeżeli stosunkowo łatw o jest wymyślić sobie sy ­
stem  adm inistracyjny i zapoznać z nim swój personel, 
to z drugiej strony trudniej będzie zaprzęgnąć do tego 
rydwanu całą klientelę. K lient bowiem, nie posiada­
jący m aszyny do pisania (co często się jeszcze zda­
rza], będzie zmuszony przepisywać zamówienia ręcz­
nie 4 fazy. Kupiec znów, często me bęc^ąc fachowcem, 
nie umie odróżnić rańcucha elektrycznie Spawanego 
od spawania ręcznego i napewne w większości w ypad­
ków posłuży się do zamówienia formularzem niew ła­

ściwego koloru. A  już doprawdy w położeniu bez w yj­
ścia znajdzie się klient — naw et pierwszorzędny faf 
chowiec, który zechce zamówić łańcuch do celów techf 
nicznych (kolor żółty), ale z warunkiem, że jest 
on spawany elektrycznie (kolor biały), lub np. ręcz­
nie (kolor niebieski), O tej możliwości kombinacji, 
która z na tu ry  rzeczy będzie na porządku dziennym, 
projektodaw ca wcale nie pom yślał i może już dziś 
odczuwa konsekwencje.

Na domiar złego, już na sam  początek zdarzają 
się wypadki w samym  Syndykacie, że potwierdzenie 
zamówienia, przeznaczone dla f-y X w miejscowości 
A, wysyła się do f-y Y w miejscowości B. Świadczy 
to, że aczkolwiek podobne omyłki zdarzyć się mogą 
w każdem większem biurze, niemniej jednak system 
omawiany nie jest należycie przemyślany, jeżeli już 
na początku wykazuje tak pospolite braki.

Reasumując powyższe niedokładności, przycho­
dzę do wniosku, czy nielepiej byłoby oszczędzić klien­
tom czasu i kłopotu, pozostając przy wypróbowa­
nych system ach innych przedsiębiorstw, i do podnie­
sionych już cen nie dodawać klientom jeszcze drugiej 
gorzkiej pigułki w postaci utrudnień w zamówieniu, i 
nadsyłaniu najróżniejszych form ularzy dla korespon­
dencji własnej. Nasuwa się tu pytanie, jak wygląda­
łyby biura różnych kupców i przemysłowców-odbior- 
ców, gdyby każdy dostawca (a kupiec ma ich nieraz 
kilkudziesięciu) nadesłał mu pliki swych form ularzy 
korespondencyjnych? M usiałby napewne przyjąć ma- 
gazyniera-specjałistę do szeregowania „form ularzy ob­
cych."

Jeżeli powyższe wywody przysłużą się w p rzy­
szłości innemu nowemu syndykatowi do praktycz­
niejszego urządzenia swej adm inistracji artykuł 
ten osiągnie swój cel w zupełności.

Marjan Michna.

D O D A T E K  TECH NICZNY

Katalog w y s o k o s p r a w n y c h  m a s z y n  n a r z ę d z io w y c h  
Henryka S o n n e n b e r g a  Sp.  A*c .

Do części nakładu ostatn. num. naszego pisma 
dołączyliśmy ilustrow. katalog firmy Heinrich Sonnen- 
berg — A. G., Berlin, Neukólln — Kóllnische Allee 
najnowszych maszyn narzędziowych, zwłaszcza 
wszelkiego rodzaju tokarek pociągowych, przesuwo­
wych, rewolwerowych, karuselowych, heblarek, fre­
zarek, szlifierek oraz innych obrabiarek drzewa i me­
tali. Jakkolwiek niektóre z nich i u nas są wyrabiane, 
jednak oferta firmy Henryka Sonnenberga jest tak ko­
rzystna, że milczeniem pominąć jej nie można.

Najważniejsze jednak jest to, że wśród wyliczo­
nych w katalogu maszyn znajduje się wiele takich, 
których nasze wytwórnie maszyn nie dostarczają, a 
które jednak w przemyśle krajowym  wielką odgrywa­
ją rolę i z zagranicy sprowadzane być muszą.

Polecając maszyny firmy H. Sonnenberg, pewni 
jesteśmy, że polecamy tylko wyroby pierwszorzędnej 
jakości, trw ałe i wysokosprawne, służące głównie do 
wyrobów delikatnych i precyzyjnych. Koszty ich n a ­
bycia i sprowadzenia pokryją wielokrotn. oszczędnoś­
ci na wyrabianych terni właśnie maszynami artyku­
łach i narzędziach, które w przeciwn. razie musielibyś­
my masowo sprow adzać z zagranicy i wydawać na nie 
sumy o wiele większe. W  myśl zasad oszczędności 
nabywać należy, skoro bez tego obejść się nie możemy, 
m aszyny produkcyjne, a nie jedynie narzędzia użyt­
kowe. Prży niniejszym numerze załączam y dodatek 
ten do reszty  nakładu. , _
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WOLFP
DIESEL
od 10-75 K. M.
zdobywa sobie rynek 
światowy tak samo 

jak

WOLFA
LOKOMOBILfl

nie posiada żadnych zaworów, żadnych sta- 
wideł skomplikowanych, żadnych 
dotkliwych urządzeń zapłonowych

może być pędzona wszelkiemi olejami bez przeszkód

i może dlatego przy dzislejszem ubóstwie 
pienięźn. być nabyta przez 

każde przedsiębiorstwo

Prosimy żądać oferty w firmie

NITSCHE i  SP. FABRYKA MASZYN
Poznań — ul. Kolejowa 1-3

Przedstawiciele firmy:

M aschlnenfabrik, Buckau, P. W olf A. G.
6276 M ag d eb u rg

y FABRYKA OGRZEWAŃ CENTRALNYCH I APARATÓW 9

2 Inż. I. H. B. Teepe v
Łódź, ul. Kopernika 40. —2

2
2
2

f t

Rury łębrow e
z kutego Żelaza o długościach do 6-c iu  m etrów
Rejestry z rur żebrowych. Nagrzewnice powietrzne 

Proszę zażądać specjalny katalog. 6284

S P S S 'S !

2
2
2
2

Maszyny
i okucia budowlane

(specjalność: „Baskwile")
wykonuje |

Firma JAN BRODA
T O R U A , U L. K O S ZA R O W A  1 1 - 1 3 .  TELEFON 1441 i 1442 

Adres telegraficzny: „BRODABIURO"
ninnninnnnnomCTaonn nnncnnn r, cj

OOOOOOGQQGOQOOOGOGOO0OOQOQOGGGQ0QQOQOQOO

P o l e c a m

PalnikiKosmoslO’
własnego wyrobu, wykonanie pierwszorzędne

lepsze od niem ieckiego.

6615

Pierwsza Bydgoska FaBryka R j is H w  Blaszanych
Marjan Szarzyński

B Y D G O S Z C Z ,  u l. P o z n a ń s k a '29 .
OeOOGOOOOOOOOOOOOOOOOOOGOOOOOOOOOGOOOOGO

for«n» Cu
9 ortna 1

QO0GGGGGOGGGGOGOGGGGGGGOGGGGGGG0OOGGGC5GO

Fabryka tygli grafito­
wych i ogniotrwałych 

produktów

„Grafos"
Sp. z ogr. por.

Bielsko-B ia ła
poleca 5225k

Tygle grafitowe
do topienia kruszców, wybornego gatunku, jakoteź wszelkie 
wyroby grafitowe w zakres ten wchodzące 4153

la GRAFIT? odlewnicze 1 płatkowe.
0QO0OOOGOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOGQ©

A d o lf

Rawicka  
Fabryka W a g

Rawicz. Kościelna 407

HERSINfl
T e le fo n  17

„WOL METAL"
W y k o n u je :  odlewy maszynowe, 
budowlane i galanteryjne Arma­
turę mosiężną i bronzową, Arma­
turę specjalną dla cukrowni browa­
rów, papierni, cementowni i fabryk 
chemicznych podług rysunków, na- 
desłanycn modeli lub wzorów.

Odlewy: z miedzi, spiżu, fosforbronzu, aluminjum, cynku, 
i ołowiu po cenach konkurencyjnych. 6354

P o z n a ń ,  ul. Dąbrowskiego 81.
4rt
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□□ DZIAŁ AUTOMOBILOWY □□
Podróż naokoło świata samochodem „Buick”

W świecie automobilowym w ostatnich dniach 
mieliśmy sensację. Powrócił z podróży naokoło świa­
ta polski harcerz p. Je rzy  Jeliński — W arszawianin. 
Podróż lądem wyniosła ogółem około 78 000 kim., 
stwierdzonych przez 20 automobilklubów, których 
wspomniany jest członkiem. P. Jeliński wyjechał z 
W arszaw y w m aju 1926 r. samochodem „Ford" z 
3-ma towarzyszami, k tórzy nie wytrwali do końca 
podróży. Po przepraw ieniu się p. Jelińskiego okrętem 
do Ameryki odbył on samochodem „Buick" gros swej 
wyprawy po lądzie przez Am erykę: W yspy Hawai, 
Japonję, Indje, Południową Europę: Francję, Bel- 
gję, Niemcy i powrócił do W arszawy. Powodzenie 
swoje p. Jeliński zawdzięcza samochodowi marki 
„Buick", która cieszy się najw iększą popularnością na 
całym  świecie. „Buick" i w tym wypadku nie za­
wiódł powszechnego zaufania, gdyż przebył 40 000 
kim. po drogach i bezdrożach (Meksyk, Pustynia A ri­
zona, jak również bardzo złe drogi Japomji).

W ytrwałość samochodu „Buick" w Polsce nie jest 
również niespodzianką, gdyż jest to dzisiaj wóz wpro­
wadzony oficjalnie przez większość ministerstw, uży­
wany przez wszystkich kresowych wojewodów, przez 
b. wiele sejmików, przez dowództwa K. O. P., nie mó­
wiąc już o bardzo licznej klienteli prywatnej.

Poniżej podajem y niektóre szczegóły konstruk­
cji „Buicka". Fabryka buduje silniki tylko 6-cio cy­
lindrowe w dwóch wielkościach: 65 koni i 80 koni. 
Silniki te są ostatnim słowem techniki, gdyż posiada­
ją specjalne zrównoważenie wału korbowego, paten­
towany antiwibrator, wentylacja karteru , izolowanie 
silnika gumowemi poduszkami od ramy, górny roz­
rząd ze specjalnem  oliwieniem i t. d. Fabryka „Buick" 
podkreśla specjalnie, że jej samochody nie są modela­
mi na jeden rok i nabywcy tych wozów mogą łbyć pe­
wni, że następny model nie będzie bardzo się różnił 
z powodu zastosowania koniecznych nowości.

Nowy samochód „Ford **

Nowy samochód „Forda" jest najbardziej nowo­
czesnym wozem, będącym w stanie zaspokoić najdalej 
posunięte wymagania. Po próbnej jeździe daje się 
zauważyć, że nie jest to tylko ulepszony poprzedni 
model „T“ , lecz zupełnie nowy wóz od chłodnicy aż 
do tylnej osi. W iele ulepszeń zostało opracowanych 
przez samego Forda, tak, że pod względem konstruk­
cji, dobroci m aterjału  i ceny nie znajdziem y wozu, 
któryby mu dorównał w tej klasie.

Wozy te odznaczają się estetyczną linją i pięknym 
doborem kolorów. Motor 40 HP pozwala na osiągnię­
cie szybkości 90—95 kim. na godzinę, a w czasie 
próbnych jazd szybkość dochodziła do 105 kim. na 
godzinę. M otor pracuje cicho i równomiernie przy 
wszystkich szybkościach i odznacza się niezwykłą 
wprost akceleracją. Samochód posiada specjalne me­
chaniczne hamulce na cztery koła; hydrauliczne a- 
m ortyzatory, norm alną skrzynkę biegów (3 szybkości 
naprzód i 1 wstecz). Zużycie benzyny — uzależnio­
ne jest od szybkości jazdy; na 1 litrze benzyny osią­
gnąć można od 8— 13 kim. Wobec olbrzymiego do­
świadczenia, zdobytego w czasie wieloletniego istnie­
nia firmy Ford Motor Company oraz szeregu przepro­
wadzonych prób i doświadczeń nie może być żadnej 
wątpliwości co do dobroci i pożyteczności nowego m o­
delu.

Należy zwrócić szczególną uwagę na nowy silnik, 
który wyposażony jest w pompkę do oliwy, system 
oliwienia kombinowany z rozbryzgiwaniem, sprzęgło 
suche tarczowe, pompkę do wody wraz z chłodze­

niem termosyfonowem, nowy akumulator, cewkę w y­
sokiego napięcia i rozdzielacz. Wóz posiada nisko po­
łożony środek ciężkości, nowe elastyczne resory o 
cienkich piórach, minimalny m artwy ciężar nadwozia, 
co w połączeniu z hydraulicznemi amortyzatoram i 
przyczynia się do doskonałej nośności wozu i pewno­
ści steru. Nowy wóz zaopatrzony jest w specjalny 
kardan, gdzie poboczne obciążenia przeniesione są na 
pochwę wału kardanowego, tern samem odciążają re ­
sor. Prawie wszystkie części są tłoczone i kute ze stali 
za wyjątkiem  niektórych odlewów przy  motorze.

Ceny na nowe wozy Forda pozostały na niskim 
poziomie, a to dzięki zastosowaniu najnowszych me­
tod produkcji, które pozw alają na zwiększenie dobro­
ci m aterjału  przy nieznacznem zwiększeniu kosztów 
własnych. Nowy Ford Sport-Coupe —  posiada zasad­
nicze lin je typu Roadster, a zalety  krytego wozu. 
Cena zł. 11 725. Nowy Ford Roadster —  długi, niski 
i wygodny samochód. Nadwozie całkowicie stalowe 
zł. 8 900. Nowy Ford duży i wygodny wóz o szero­
kich siedzeniach czterodrzwiowy, bogate obicie we- 
wnętrze — zł. 12 400. Nowy Tudor długi, szeroki i wy­
godny. W ąskie ramy i konstrukcja drzwi pozwalają 
na duże pole widzenia. Przednie siedzenia mogą być 
złożone, co ułatw ia wsiadanie i wysiadanie —  zł. 
11 275, Nowy Ford Phaeton. W szystkie 4 drzwi otwie­
ra ją  się naprzód — zł. 9 120. Nowy Ford Coupe — 
jest wyraźnym dowodem nadzwyczajnej konstrukcji 
krytych samochodów Forda —  zł. 11 075. Podwozie 
osobowe — zł. 5 600, ciężarowe —  zł. 7 950.

Rozwój automobilizmu
W edług statystyki W ydziału Automobilowego 

D epartam entu H andlu w Stanach Zjednoczonych na 1 
stycznia 1928, liczba samochodów, krążących po kuli 
ziemskiej wynosiła 29 687 499, podczas gdy na 1 sty-

1700

cznia r. u. ogólna liczba samochodów wynosiła 
27 594 209. Stanowi to wzrost 2 093 290 wozów w ciągu 
roku, czyli 7,6 proc. Poza Stanami Zjednoczonemi 
różne k ra je  nabyły w ciągu roku 968 441 samochodów.



Biorąc przeciętnie, na 1 samochód przypada 64 
mieszkańców kuli ziemskiej. Jeżeli wyłączymy S ta­
ny  Zjednoczone, to wówczas 1 samochód przypadnie 
na 227 mieszkańców. Dwoma antypodami w świecie 
automobilowym są Stany Zjednoczone i E tjopja. Jak  
wiadomo, w Stanach Zjednoczonych 1 samochód p rzy ­
pada na 5 mieszkańców, podczas gdy E tjopja posiada 
zaledwie 109 samochodów, czyli 1 samochód na 
91 743 osoby.

Dane Departam entu H andlu Stanów Zjednoczo­
nych wskazują, że rejestracja wozów ciężar, wzrasta 
szybciej niż wozów osobowych. Pozatem, zastosowanie 
samochodów do celów kom ercjalnych jest dość duże. 
Np. Brazylja liczy 57 000 prywatnych samochodów 
i 38 000 taksówek oraz innych wozów użytkowych.

Badania, przeprow adzane w dziedzinie autom o­
bilowej przez Rząd Stanów Zjednoczonych, wskazu­
ją, że samochód znajduje coraz większe zastosowanie 
w  coraz to większej liczne krajów, albowiem narody, 
stojące nawet na najniższym  szczeblu cywilizacji 
współczesnej, przekonują się bardzo szybko o p rak ty ­
cznej i ekonomicznej wartości samochodu, jako środ­
ka przewozowego.

By przekonać się o niezwykle szybkim rozwoju 
automobilizmu na całym  świecie, w ystarczy zwrócić 
uwagę na rozwój montażowych fabryk samochodo­
wych General Motors. Pierwsza montażowa fabryka 
General Motors została otwarta w Kopenhadze w roku 
1924, Dzisiaj takich fabryk, rozsianych po całym 
świecie, istnieje 23. Fabryka warszawska General 
Motors jest 22-ga zkolei, 23-cia została otwarta w 
lipcu r. b. w Bombaju.

Wytwórnia Deczek Rowerowych
A. Urbaniak

6100 Wolsztyn
Je d y n a  W y tw ó rn ia  B eczek  

n a  c a ia  P o lsk ę
poleca deczki do ro­
werów czyli okrycia 
w  rozmaitych gatun­
kach filcowych, skó­
rzanych, pluszowych  

 _____________,__  » t. p.
W zór użytkowy zatw. przez Urząd Patent. N a ś la d o w a n ie  będz ie  

za nr. S44 i nr. 1024. s ą d o w n ie  ś c i g a n e .

ROWERY
m arki „Trianon" (W eltm eister Durabel) 
pod gw arancją w yrabia i dostarcza wszel­
kie części zapasow e do centryfug  oraz 

rozm aite koła zębate

P I O T R  N O W A C K I
Fabryka Centryfug i Row erów

„ H A L K A "
Bydgoszcz, ul. Rycerska. T elefon  910

Szlifowanie cylindrów
od motorów sam ochodowych, sam olotowych i traktorowych od 30 do 
200 m/m średnicy z l/ioo m/m dokładnością na najnowocześniejszej, 
nowej specjalnej maszynie do szlifowania cylindrów szwajcarskiego

fabrykatu.

Szlifowanie wałów korbowych
na najnowocześniejszej nowej specjalnej m aszynie do szlifowania w ałów  
korbowych szwajcarskiego fabrykatu z  l/ioo m/m dokładnością wszelkich  
rozmiarów od motorów sam ochodowych, sam olotowych i traktorowych.

W Y K O Nj U J E S I Ę :

Tłoki żeliwne w wszelkich I . K n  . , .

Tłoki aluminiowe “ “"■'■«* i d0150 s,edmcy 
Pierścienie tłokow e do 150 m/m średnicy

Sworznie tłokow e 6548
stal chromniklowa, cem entowane i szlifowane z  1,100 m/m dokładn. 

Zawory z wysokowdrtościowej stali chromniklowej.

D O S T A R C Z A  
SZYBKO — PRECYZYJNIE — TANIO.

N ajw ięk sze specjalne p rzedsięb iorstw o  tego  rodzaju w  P olsce

R. GUNSCH MOTORY
POZNAŃ,  ULICA MYLNA nr. 38

B e z p ł a t n e  k o s z t o r y s y  n a  ż y c z e n i e .
Telefon nr. 3928
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ELEKTRO-  
I R A D I O T E C H N I K A

ORGAN ZWIĄZKU PRZEDSIĘBIO RSTW  ELEKTROTECHNICZNYCH NA POLSKĘ ZACHODNIA 
ORGAN ZRZESZENIA PRZEDSIĘBIO RSTW  RADJOTECHNICZNYCH W  W IELKOPOLSCE.

0 polski przemysł radiowy
W  ciężkiej walce o równow agę naszego bilansu han ­

dlowego sprawa, w łasnej rodzimej w ytw órczości i  s tw o ­
rzenie po pierw sze możności zaspokojenia, w łasnego ry n ­
ku  w ytw oram i krajow em i, a  następnie możności eksportu  
poza granice k ra ju , jest spraw ą pierw szorzędnej wagi, 
w k tó re j udział biorą w szystkie bez w y jątku  gałęzie p rze­
m ysłu polskiego. N ajbardziej energicznie w inny to  czy­
nić choćby, w porównaniu do gąłęzi przem ysłu zaspakaja­
jących pierwsze potrzeby życia, mniejsze gałęzie, ale w y­
bitnie zagrożone- przez załew w ytw oram i i  okazam i p rze­
mysłu obcego. Do tych w  pierwszym  rzędzie należy p rze­
mysł radjow y.

Zadajm y sobie szczere pytanie zasadnicze, czy i w  ja ­
kim stopniu istnieje przem ysł polski radjow y ?

O drazu nałeży odpowiedzieć n a  to  pytanie w sposób 
nieco dziwny. O ile pewne działy przem ysłu radjowego! 
is tn ie ją  w  Polsce, to w  jak i sposób m ożnaby o tern w ie­
dzieć? Gdzie się. ich wyroby nabywa, i  jakie one są? 'Sklepy 
radjowe na, podobne pytanie odpow iadają w  dziewięciu w y­
padkach na dziesięć ruszeniem  ram ion i nic o tern nie: 
chcą wiedzieć. H urtow nicy pow iadają, że szczegółowych 
danych nie posiadają. Zw iązki sprzedawców to samo! W obec 
tego w pewnych działach tego przem ysłu panuje ta jem n i­
cza ciemność, pełna, uroku, ale nie wiem czy d la przem y­
słu  korzystna.

D la systematyczności podzielmy sobie w ytw ory rad io ­
we wedle pewnej, choć z g rubsza przedsięw ziętej k lasy fi­
kacji. Można, tu  w yróżnić:

1) D robny sp rzę t radjow y (m ontażowy).
2) Części składow e precyzyjne.
3) Gotowe aparaty , odbiorcze czy nadawcze.
4) A kcesorja.
P rzedew szystk iem : jakie są kon junk tu ry  powodzenia,

polskiego pi-zemysłu radjow ego? Polska, liczy zaledwie n ie­
całe 180.000 abonentów radjowych i zdaje się, drugie 
tyle conajmniej pajęczarzy. W yroby zagraniczne, a w cho­
dzą tu  w rachubę wyroby a,utrjackie i  niemieckie, w czę- 

... ści tylko czeskie czy francuskie i  angielskie konkurow ać 
mogą cenami w  sposób ba,rdzo dotkliw y. Przedstaw iciel je ­
dnej z firm  światowych' opowiadać mi np . poufnie, że aby 
uzyskać zniżkę ceny swych kondensatorów  obrotowych, m u­
siała, liczyć na zby t conajmniej 300.000 takowych. Czy 
jest to możliwe w  naszych obecnych w arunkach, powiedzmy 
szczerze b arb arji radjow ej!? W  jak i sposob kondensator 
polski m ógłby być tańszy od obcego — a, przecież musi 
być przynajm niej nie droższy!

W  jak i sposób przyzwyczaić naszych radioam atorów  aby 
kupow ali części polskie?

Nasuwa, się  tu  k ilk a  pom ysłów i pro jek tów . P rzede­
wszystkiem  z różnych kategory j przem ysłu radjow ego za ­
uważono, że szanse powodzenia w  obecnym czasie, jako 
na , początek, m ają przedew szystkiem : drobny sp rzę t r a ­
djowy i akcesorja,- Polskie gniazdka ^telefoniczne, “ k tórych  
fabrykacja nie,., przedstaw ią, w iększych trudności niż f a ­
brykacja, gwoździ czy śrubek, są  o dw a grosze tańsze!

niż obce. D laczego jeszcze sprzedajem y gniazdka niem ie­
ckie czy inne ? Polskie banany są solidniejsze od cudzych, 
lecz n ieste ty  o w iele droższe od niemieckich —■ i  dlatego, 
chudy radjoajnator za nic w świecie ich brać nie chce. 
W  Polsce możemy chyba w ytw arzać śrubk i mosiężne czy 
niklowane, ale ciągle so rty m & t śrub normowanych sp ro ­
wadzam y z Niemiec czy A u s tr ji. A le w  Polsce nie w yda­
dzą ani śrubek ani nak rę tek  wedle przyjętych i  dostoso­
wujących się do części składowych całego św iata norm, albo 
to uczynią nie precyzyjnie. — Ozy to jednak ta,k trudne?

Jeden  z w ytw órców  polskich opowiadał, mi, że chciał 
i nie m ógł wobec niesolidności swych robotników  dojsc do 
ła d u  z tak  prostym  sprzętem  jak  10 ^groszowe łączn ik i b a ­
te ryjek! T u jednak w  tym  dziale wszystko jest do zrobienia 
i ukam ienować tego, k to  nie będzie kupow ał czy sprzeda­
w ał w  k ró tk im  czasie jedynie polskiego drobnego sprzętu!

A kcesorja radjow e to  lampy, baterje  anodowe suche 
i akum ulatory  i t .  d.

Tu przynajm niej, i to je s t jedyną pociechą — jesteśm y 
zupełnie w śród swoich z w yjątkiem  la,mp. Jeże li jeszcze 
pojaw iają się cudze baterje  czy akum ulatory, to już n a ­
praw dę grzech nie do przebaczenia. Polski przem ysł tu  

4 >okaza,ł, co może zrobić i  zrobił.
N a isto tn ie w łasne fabryki lamp nie stae nas jeszcze 

i długo chyba słać  nie będzie — k to  zna technikę w y ­
robu lam p, ten w ie ja,k szalonych kosztów  i jak  w ielkich 
rynków  zbytu potrzeba, a,by ta k ą  rzecz prowadzić. P osia­
damy jednak przynajm niej w  części polskie fabryki, k tó re  
choćby częściowo tw orzą nasz przem ysł w  tym  k ie runku .

Części składow e aparatów  przedstaw iają kon junk tu ry  
d la w ytwórczości polskiej gorsze. I  tu  znowu, o ile idzie, 
o drobniejsze, to  już zdołaliśm y coś zrobić. K ondensatory 
rurkow e posiadam y już polskie i to w  najlepszym  g a tu n ­
k u . Dlaczego ktoś, co w  tym  k ierunku  ma, już dośw iad­
czenie, nie wyrabia, jeszcze blokow ych? Tak samo, w k r ó t­
kim  czasie opanowałyby nasz rynek! Opory wysokoomowe 
już w yrabiam y. Czemu ich nie w idać w  handlu i dlaczego 
nie ogłasza, się wyników  pom iarów, dokonanych nad niemi, 
aby przekonać się, że są  one ta k  samo dobre, jak  cudze ?

W ytwórczość gotowych aparatów  ? T u  trzeba dwu rz e ­
czy: skłonić Polskę do zdobycia sifflia, abonentów  w  ilości 
odpowiadającej godności w ielkiego państw a i zachęcać, a 
nie zniechęcać jedynie bezwzględnie dobrym i aparatam i 
w łasnej konstrukcji i pomysłowości. Pow iadają, że o to 
trudno w Polsce!

M usim y  jednak wytężyć w szystkie siły, a,by przem ysł 
polski ruszył z m iejsca. Musimy my radioam atorzy z pol­
skim  przemysłem iść ręka  w  rękę. K lub radjow y YMCA 
chce dać początek a,kcji. Bezinteresownie będzie popierał 
kaądy w artościow y fab ry k at polski, jeżeli ty lko dostanie 
o nim dokładną wiadomość. W śród istniejących już m ożli­
wości posługiwanie się polskim fabrykatem  będzie w ska­
zywał i.polecaj} i  karam i m oralnem i dręczył tych, k tórzy  
w łasnej wytwórczość! nie chcą' w spierać. Zaczynamy! (I. 
K>£.) Prof. dr. Witofd W ilkosz.
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Z A K Ł A D Y  E L E K T R O T E C H N IC Z N E  ®
t f I C I D I U C I f l  POZNAŃ - GÓRNA WILDA 93 
m C b r l l U n l  Telefon 2054

B U D O W A  CENTRAL,
instalacja siły I światła 

Specjalność:
Uzwojenie silników i dynamo- 
maszyn prądu stałego i zmien­
nego, dynamomaszyn i starte­
rów samochodowych wszelkich 
rodzajów, budowa kolektorów 
oraz naprawa aparatów elektr.
Warsztaty mechaniczne.---------

Własna stacja próbna prądu 
stałego I zmiennego. 6504

POLACY!
Popirajm Pnimjil Kiijnyl

Żądajcie zawsze i wszędzie
Transformatcrki dzwon, morek:

„ H Y P E R IO r iC .S .S . i !
bo są najlepsze i najtańsze :: 

W yrabia rozmaite typy : 6698
120/3 i 220 —  3 5. 8. U 1 A. I

8 12 20 V 2 A.
Firma „HYPEM0N" - inż. Th sch, Warszawa

ulica 11 Listopada 4.
„W ys ła w ia m y na Powszechnej Wyst? w i k ra jo w e j w Poznaniu 1928“

m

—  w

K

Każdemu polecam aparat 
5 lampowy mego syttemu

Superselektywny
  Odbiór -----
czysty i głośny

Cena detal. 250 zł
BUM D IG IITA lf przedsiębiorstwo JAN F IL N S U il ra d io te c h n ic z n e
Poznań-Łazarz, Odskok 2. Tel. 61-40

6012

H

: i  ■ =

m

Każda modna 
pracownia 

używa tylko

napędy

Zastępują w zupełności kosztowną transmisję! 
Oszczędzają prąd! Oszczędzają czas!

Fabryka Maszyn Górniczych
T. z o. p. — Katowice — Załęże

6641
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N ow y u d o sko n a lo n y  p ro s to w n ik

„STELLA”
dla radjoamatorów do ładowania w d o m u 
akumulatorów żarzeniowych i anodowych. 

Nadzwyczajny wynalazek. 
K o m p l e t  z l  8 5 .—

Odsprzedawcom rabat. - Żądać prospektów.

Mieczysław Deblessen
Katowice Kraków Lw ów Bydgoszcz
Pawła 7, Sławkowska 10, Ko łłą ta ja  7, Osada 16

Do nabycia we wszystkich składach elektrotechnicznych 
1 radjowyęh. — proszę żądać tylko ż marką ,STELLA", które 

są specjalnie udoskonalone. 5621
OOOOOO O O O O O O O O OO O O G O O O O O OO O O O O O O O OO O O O O Ó
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r i S p r z ę s ł a  t r ą c e
systemu 3. Dohmen-Leblanc

B A  MAC*

Buduje się b e z  w z g l ę d u  na ilość 
obrotów, wielkość momentów obrotu 
i masę rozpędową aż do największych 
rozmiarów; mogą być także włączane 

i wyłączane podczas ruchu.

w m m m m m m m m . i  : i u
Berlin-Anhaltische tflaschinenbau Aktiengesellschaft Dessau 

, Zweigniederlassung dar Bamag-Meguin Aktiangesellschsfr
69921.

Nowo n aw ijan ie  
e lek tro m o to  rów  
i dynamomaszyn

D orabian ie nowych 
kolektorów

Reparacje  aparatów  
e le k tr . i rozruszników
wykonuje szybko i tanio

Stefan Jagodziński
PRZEDSIĘBIORSTWO ELEKTROMECHANICZNE 

|  i 3 Poznań, ul. Dąbrowskiego nr. 83



Rozwój przemysłu elektrotechnicznego podstawą przyszłego dobrobytu kraju
(W ywiad z dyr. inż. Piotrem  Januszewskim).

P rzem ysł elektrotechniczny zajm uje w śród innych g a ­
łęzi produkcji poczesne miejsce ze w zględu n a  swoje szcze­
gólniejsze znaczenie w ogólnym postępie e lek try fikac ji k ra ­
ju . W  dniu X-lecia państwowości polskiej przedstaw iciel 
..G azety H andlow ej" zw rócił się djo dyr Zw . P rzedsię­
biorstw  E le k tr. inż. P. Januszew skiego z prośbą, by ze­
chciał udzielić m u pewnych ińform<a,cyj o sian ie  tej tak  
ważnej dla, gospodarstwa narodowego dziedzinie przem ysłu.

Przem ysł elektrotechniczny jest jedną z najw aż­
niejszych gałęzi naszej wytwórczości —  oświadczył nam 
p. Januszew ski. Rozwój jego może przyczynić się w ydatnie 
do • podniesienia s ta n u  k u ltu ry , zw iększenia w ytwórczości 
w- innych gałęziach przem ysłu, a co zatem  idzie, do pod­
niesienia dobrobytu. T rudno w yobrazić sobie, jakby u ło ­
żyło się dziś. życie, gdyby przemys^ ten  nie is tn ia ł wcale. 
J e s t  on najcenniejszą zdobyczą, dla, każdego państw a, a  
społeczeństwa Europy Zachodniej zdają sobie dobrze sp ra ­
wę z w ielkiego jego znaczenia., wiedząc, że należy go 
bronić w razie niebezpieczeństwa, do osta tn ie j k ropli k rw i.

W  Polsce, gdzie w arunk i podłoża, były d la  przem ysłu 
tego najtrudniejsze nieomal, powstał 011 jednak i rozw ija 
się z nadzw yczajną w prost szybkością, nie bacząc nal 
licznie piętrzące się trudności. Z dum ą dziś stw ierdzić i 
możemy, że w yciągu dziesięciolecia niepodległego by tu  na,- 
szego państw a produkcja roczna przem ysłu e lek tro techn i­
cznego w Polsce sięga 80-ciu miljonów złotych. D aleko 
jej jednak jeszcze do tego poziomu, n.a, jakim  powinnaby 
stanąć, aby sprostać w ielkiem u popytowi rynków  krajow ych. 
Bardzo wiele maszyn elektrotechnicznych i aparatów  oraz 
urządzeń elektrow nianych musimy im portow ać z zagranicy

i wwóz ten w r. 1928 wyniesie zapewne przynajm niej 158 
miljonów złotych.

Połow a tej sum y przypada na rozliczne aparaty , m a­
szyny i u rządzenia, k tó rych  dotąd jeszcze z tych czy 
innych powodów nie w yrabiam y w k ra ju , a przeto uznać 
ją  należy za w ydatkow aną celowo. Połowę, jednak', przy 
dalszym rozwoju produkcji elektrotechnicznej rodzim ej b ę ­
dziemy mogli pokryć z czasem s(a,mi. J e ś li  obecnie nie p ro ­
dukujem y jeszcze tyle ile potrzeba, gi nadew szystko w szyst­
kiego czego trzeba, to powodem tego jest jedynie zbyt 
nieznaczna jeszcze e lek tryfikacja k ra ju , w skutek  czego pro­
dukcja może się  na,razie nie opłacać.

Z tych k ilk u  cyfr w idzimy jednak, że rynek w ew nę­
trzny  nie je s t jeszcze nasycony, co sta,wia dobre horo ­
skopy dla dalszego rozw oju przy odpow iedniej ochronie 
celnej i pomocy całego społeczeństwa,. H oroskopy te są 
niezwykle pomyślne, jeśli zważymy, że n a  podstaw ie in -’ 
formacyj M iędzynarodowego Z w iązku E lektrotechnicznego 
za r . 1926, wytworzyła, na gdowę m ieszkańca 25 K W h., pod­
czas gdy w Czechosłowacji wytw orzono 43 K W h, a w S ta ­
nach Zjednoczonych A m eryki Północnej 570 K W h1, w Szw aj­
carii za,ś, w ybitnie uprzem ysłowionej i zelektryfikow anej 
1010 K W h. Cyfry te m ówią same za, siebie, dowodząc, że i  
u nas z cza,sem tak  będzie. A le rozwój przem ysłu e lek tro ­
technicznego, jak  i każdego innego zresztą, wym aga prze- 
dewszystkiem  zupełnego spokoju gospodarczo-społecznego, 
stabilizacji w arunków  życia.

O ile więc stab ilizac ja taka. rzeczywiście będzie m ia­
ła  miejsce, to niezawodnie uda się nam orzyciągnąć z z a ­
granicy k ap ita ły , k tó re  zazwyczaj c h ę tn e  poszukują lo ­
k a tę  w  przem yśle elektrotechnicznym .

G z e m
musimy im portow ać z zagranicy kak ; w .przemyśle elektrotechnicznym .

s ię  kierować przy zakupach sprzętu radiowego?
lży radiotechnicznej pos ada obok Lecz rynek żąda nowości, kupiec ich j
rów nie w ielką zrozum iałość dla, gnąc prześcignąć konkurencje a  klientom

Przezorny kupiec branży radiotechnicznej p o sa d a  obok 
dużej dozy sceptycyzmu równie w ielką zrozum iałość dla, 
rzeczy nowych, ak tualnych. Szczególnie w Polsce, kupiec 
radiotechniczny, pragnąc iść pewnie po raz obranej drodze, 
r u dokładnie zdawać sobie sprawę, z lin ji po jakiej postę­
puje rozwój radiotechniki, a,by wyw nioskow ać jak ie a r ty ­
kuły  są w ybitnie sezonowe, o charak terze przejściowym, 
a jak ie są artyku ły  o skończonej formie, gdzie ulepszenia 
mogą zajść tylko na,tury podrzędnej nie zasadniczej.

D la przykładu  weźmv 2 a rty k u ły  o dużej frekw encji 
rynkowej: kondensator obrotowy i g łośnik . W idzim y, że 
a rty k u ł pierwszy, kondensator obrotowy, osiągnął sw oją 
praw ie ostateczną form ę i nic zasadniczego dalej spodzie­
wać się nie można,, natom iast a r ty k u ł d rug i, głośnik, jest 
wybitnym -przykładem artyku łu , k tó ry  znajduje się w f a ­
zie rozwojowej, podobnie jak  prostow nik a,nodowy, lampy 
i cały d ług i szereg innych artyku łów .

Kupiec radiotechniczny, obojętnie czy w b. K ongre­
sówce czy W ielkopolsce czy Małopolsce lub z K resów  
W schodnich winien sobie wyrobić jasny pogląd i zróżni- i
czkować te dwa. rodzaje a rtyku łów , ponieważ to uchroni I
go od przykrych niespodzianek i dużych s tr a t  pozw ala­
jąc jednocześnie na korzystniejsze zakupy hurtow e.

Bo jeżeli dzisiaj wolno nam bez obawy zakupić np. 
1000 kondensatorów  obrotow ych o skończonej k o n s tru ­
kcji (z krajow ych wymienić tu  w ypada kondensator ,,O rso“) 
lub 5000 kondensatorów  blokowych lub oporów wysoko-
omowych czy też 5 km . link i antenow ej lub 100 akum u­
latorów  żarzeniowych, to te same ilości stosować do g ło ­
śników, cewek, transform atorów , aparatów  anodowych i t p . 
byłoby posunięciem bardzo ryżykownem . nie mówiąc już 
o całych kom pletnych odbiorńika,ch.
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Lecz rynek żąda nowości, kupiec ich poszukuje, p ra ­
gnąc prześcignąć konkurencję a  klientom  dowieść, że 
się posiada osta tn ie ,,szlagiery sezonu".

I  tu  kupiec ma najtrudniejsze zadanie z wyborem. 
W  80 w ypadkach na 100 postępuje pod wpływem su- 
gestji czy to reklam y czy osobistej lub opinji.

W  rezultacie, lecz niestety  już po czasie, żału je 
swego optym izm u, przechodząc wobec każdej nowości obo­
jętn ie i z uprzedzeniem .

N atu ra ln ie , że taki stan  rzeczy je st niedobry, bowiem 
radjotechnika, tak  szybko rozw ija się i udoskonala, że 
s iłą  rzeczy nowości je s t dużo, lecz trzeba tylko je umieć 
ocenić.

Przyjmiemy zaraz:

U Z I ! f.
młodego technika - elektryka oraz 
technika-elektryka,specjalisty w po­
miarach, chrześcijan, władających 
językiem niemieckim, ewtl. iangiel- 6747 
skim. Szczegółowe oferty z poda­
niem żądanego wynagrodzenia do

i; law. Ul. Kabel Polski w Bydgoszczy



R o zw ój rad io tech n ik i idzie  w  k ie ru n k u  uproszczenia 
s tro jen ia  i  osiągnięcia, m aksim um  pew ności odb io ru  przy  
m in im alnych  k ło p o tach , dążąc  s ta le  do osiągn ięc ia  w ie r­
nej audycji p rzy  koniecznej selek tyw ności o d b io ru . R a d io ­
tech n ik a  dąży  do au to m aty zac ji o d b io rn ików .

O db io rn ik i jednoskalow ej w ieloobw odow e, k o m ple tn ie  
ze lek try fik o w an e , są  tego  najlepszym  dow odem .

A żeby a u to m a t funkc jonow ał s ta le  bez z a rz u tu , m usi 
być zbudow any z części so lidnych . D la teg o  też  kupiec, 
p rzezo rny  w y b ie ra  a r ty k u ły  o budow ie so lidnej i precy- 
zyjnem  w ykończeniu , u n ik a jąc  ja ,k n a jsta ran n ie j b ły s k o tl i­
w ej tan d e ty , k tó ra , być może m a rac ję  b y tu  w tan ie j biżu- 
te r j i ,  w ie  n ie  w  a p a ra ta c h  e lek trycznych , ta k  czułych i 
skom plikow anych , jak iem i są  a p a ra ty  rad jo w e .

K up iec  rad io techn iczny  w in ien  s ta je  m ieć na uw adze, 
że im  p ro s tsz a  ko n stru k c ja , tern lep sza .

R zeczy  o skończonej k o n s tru k c ji są zaw sze ła tw e 
do poznania,, d z ięk i sw ej p ro s to c ie . O db io rn ik , k tó ry  p o ­
siada, 8 g a łek  do k ręcen ia  je s t  napew no go rszy  od tak iego  
z 1 g a łk ą , ko n d en sa to r, k tó ry  m a 30 śru b ek  je s t  napew no 
gorszy  od tak ieg o , k tó ry  ma, ich 10.

P ro s to ta , celow ość, so lidność  i  w ydajność , oto są ce­
chy, k tó re  c h a ra k te ry z u ją  każd y  a r ty k u ł rad jo w y .

K up iec  rad jo techn ipzny  w in ien  ra,z n a  zaw sze zgo ­
dzić się  z t ą  p raw d ą , że sp rz ę t rad io tech n iczn y  je s t  a r ty ­
ku łem  m echanik i p recyzy jne j, je s t a r ty k u łe m  e lek tro -te - 
e lm icznym  i nie m a nic w spó lnego  z g a ja n te r ją , m eblem  lu b  
b iż u te r ją .

P ro s to ta  i celow ość k o n s tru k c ji w raz  z p recyz ją  w y ­
konania  sa. sam e p rzez  się  p iękne, a  w sze lk ie  barokow e 
up iększen ia  s tan o w ią  ty lko  zab y tek , godny  podziw u 
w  sz tu ce  i a rc h i te k tu rz e , aje śm ieszny w  tech n ice . J e d y ­
ny w y ją te k  pod tym  w zględem  s tan o w ią : sk rz y n k ą
o d b io rn ik a  i zew nętrzna, fo rm a g ło śn ik a , k tó re , ze w z g lę ­
dów  zrozum iałych , w inny  harm onizow ać z w ew n ę trzn ą  a r ­
c h ite k tu rą  dom u. L. Orm ontow icz.

= 1  NOWE WYDAWNICTWA
„ T y d z ie ń  R a d jo w y " Nr. 46. N ajnow szy nr „T ygodnia R adiow ego" 

najtańszego  ilustr. p ro g ram o w e g o 'ty g o d n . rad iow ego , odznacza się w y ­
ją tkow o  bogatą  tre śc ią  i p iękną s tro n ą  graficzną. Na t re ś ć  sk ład a­
ją się : A utografy  najw yb itn ie jszych  p rzedstaw ic ie li sipołeczeństw a i 
rad ja ; O znaczeniu  radjofonji w P olsce , w iersz  H ilarego M ajkow ­
skiego dla uczczenia lO detnioj ro czn icy  Polsk i O drodzonej; A rty ­
ku ły  r o d  t y ł . :  „W  d ziesięc io le tn ie  O drodzen ie ; N asza s ta c ja ; W pływ  
rad ja  na ruch m uzyczny ; A udycje lite rack ie  R. P. —  A udycje m u­
zyczne R. P .;  A udycie m ów ione R. P .;  K ró tkofalow a radiokom uni­
k ac ja  a m a to rsk a ; O dsia rczan ie  czyli odsuilfatyzow anie akum ulato­
ró w ; U w agi o odb iorze stacji m iejscow ej na g łośn ik ; K rótkie fale; 
K ronika rad jo w a; K om unikaty  i D ział ro z ry w e k  U m ysłow ych

Cena po jedynczego  num eru  70 gr. A bonam ent m iesięczny ty lko  
2 zło te . A dres redaikcji i adm in istrac ji: P lac W olności U. C zy ta j-  
cie i abonujcie i rozpow szechnia jc ie  „T ydzień  R ad jo w y "

Z JE D N O C Z O N E  P R Z E D SIĘ B IO R ST W A  ELEKTRYCZNE

iNi K .G A E R T IG i5P.IZ0P
P o z n a ń Pocztowa 26

E L E K T flO W N IE
KOMUNALNE
PR Z EM Y SŁO W E

WIE1SV1E

00

\ ) 4 -

f c ' #  N apraw a , 
„ałtf maszyn elektrycznych.

Żurawi
Dfwig,

S S f6"*
„ ę r  m a szy n  eieK iry iznyur. ^

1 ^ B u d o w a  rozruszników.-reguldlorów. -
ap a ra tó w  elektrycznych, tablic rozdzielczych. ^

A dr. łe le g r jn e r g ia *  Telefon 3 5 8 4 12 5 8 2 '

OOOOOOOOOOOOOO0OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO©

5685 W arsztat 
instalacyjny

RADJO
Roman Gonczerzewicz

B Y D G O S Z C Z , Plac Wolności 1. Telefon d i . 11-24
OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOQOOOOQOOOO0OO'

O d z n a c z e n i  w e  Lw o w ie  1 9 2 6  f .  M E D A L E M  Z Ł O T Y M  n a  O g ó ln o - P o l s k l e )  W y s t a w ie  B u d o w l a n e j .

Inż. ST. CISZEWSKI i S-ka FABRYKA ARTYKUŁÓW ELEKTROTECHNICZNYCH 
BYDGOSZCZ, UL. SOBIESKIEGO 1 0 a

Sp. z o. p. — 2979 — p o leca  ze  s k ł a d u :

K o r k i bezpiecz. Ed. — P a tr o n y  bezpieczn. D -ll. — W ty c sb l porcelanow e — P a s e c z k l  
(Lamelki) topik. — B e z p ie c z n ik i  tabl. i uniw. — Śru b y stykow e — E to zrzep k i d/rurki, 
kuhlo. — W ty c z k o w e  gniazda porcelanow e — W ie s z a r k i izol. 10 mm V* ”, 3/8”. — 

G łó w k i bezpiecznikow e 0-11, K o ń c ó w k i kablowe i w iele innych.
Sprzedaż hurtowa •  Wyrób własny krajowy ♦ Ceny konkurencyjne

3982
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o DZIAŁ MASZYN ROLNICZYCH
Apel do krajowych fabryk maszyn rolniczych

Fabryki kra jow e upraszamy, aby nam donosi ły o w szystk ich  nowościach w zakres ie  ich produkcji . Chętnie s taw iam y łamy nasze 
bezin teresow nie  do usług przem ysłu  krajowego. P rz y  tej sposobności  musimy podnieść ten smutny fakt,  że  podczas gdy zagraniczne 
firmy bardzo skwapliwie k o rzys ta ją  z reklamy w naszem piśmie i częs to  donoszą nam o osta tn ich zdobyczach  w fabrykacji  maszyn ro l­
niczych,  to nasz p rzem ysł  k ra jow y  niema w tym względzie —  z d a w a ło b y  się — nic do powiedzenia, a przecież wiadomo, że  i u nas 
ta  gałąź p rzem ysłu  sta le  się podnosi i w ypuszcza  na rynek  coraz n o w e  w y ro b y  lub też ulepsza do tychczasow e.  W interesie rozwoju 
p rzem ysłu  kra jow ego  prosimy fabryki krajowe, by o wszystk ich  sw oich  nowościach nas w p ierw szym  rzędzie informowały.

WYDAWN. „RYNKU METALOWEGO I MASZYNOWEGO".

Jesienne pokazy maszyn rolniczych
Pokazy maszyn rolniczych należą do imprez nie- 

tylko ciekawych, lecz równocześnie ze wszech miar 
pożytecznych, gdyż dają rolnikowi możność zaznajo­
mienia się z nowościami przeznacz, do jego użytku 
maszyn i przekonania się o ich użyteczności. Związek 
Stow. Plantatorów  Bur. Cukrowego w zrozumieniu 
interesów swoich członków, oraz wzorem lat poprzed­
nich urządził w 2 miejscowościach W ielkopolski i 
Pomorza pokazy niektórych maszyn rolniczych, znaj­
dujących w pierwszym rzędzie zastosowanie w związ­
ku z uprawą buraka cukrowego. Zaproszono więc do 
udziału cały szereg firm, reprezentujących różne typy 
traktorów  rolniczych, oraz narzędzi do wyorywania 
buraków i zgóry o pokazach tych powiedzieć należy, 
że tak pod względem organizacyjnym jak też co do 
liczebności uczestników wypadły zupełnie udatnie.

Pierwszy pokaz, urządzony w dniu 29 września 
b. r. tuż pod Inowrocławiem, zgromadził w  porówna- j  
niu z latami ubiegłemi dużą rzeszę uczestników, któ­
rzy z zainteresowaniem śledzili pokazywaną pracę, 
nad którą czuwali znani fachowcy pp. prof. Świeżaw- 
ski z Poznania i Biedrzycki z W arszawy.

Przy sprzyjających warunkach atmosferycznych 
rozpoczęto próby od pokazania maszyny, w ykopują­
cej buraki cukrowe. Uciążliwa ta praca, pokonywana 
w naszem rolnictwie prawie wyłącznie ręcznym spo­
sobem i dlatego bardzo kosztowna, oddawna zajm uje 
umysły fabrykantów, dążących do skonstruowania 
takiej maszyny, która możliwie najskuteczniej zastą­
piłaby pracę rąk ludzkich. Zdaje się jednak, że w y­
siłki te nie dosięgły jeszcze celu zamierzeń, gdyż poza 
znanemi już z lat ubiegłych maszynami nie pokazano 
nic nowego.

Ciągniona przez 50-konny trak tor gąsienicowy 
maszyna do wyorywania, zabierająca 5 radlin, nie 
wykopuje buraków w znaczeniu całkowitego wydoby­
wania ich na wierzch, lecz przez zagłębiające się mię­
dzy radlinam i noże unosi je tak, że ostateczne wydo­
bycie ich z ziemi uskutecznia się ręcznie bardzo łatwo. 
Zastąpione są tem samem tylko motyki, używane przy 
ręcznem kopaniu. Analogiczne założenie konstrukcji, 
jeżeli chodzi o sam efekt pracy, wykazywała maszyna 
do pociągu konnego, zabierająca 1 radlinę, ciągniona 
przez cztery silne konie z pełnym  wysiłkiem, co daje 
zarazem  obraz o wysokiej sile pociągowej, potrzebnej 
do pociągu takich maszyn. Prace wypadły zadow ala­
jąco i spotkały się ze strony uczestników z słusznem 
uznaniem.

Jakkolwiek tego rodzaju narzędzia pomocnicze, 
m ające uprościć wybieranie buraków, nie należą do 
bezwzględnych nowości, to inna maszyna, służąca do

1706

ogławianła buraka z liści, wykazywała więcej orygi­
nalności. Pokazywano maszynę do pociągu konnego, 
obsługiwaną przez kierowcę, który z wygodnego sie­
dzenia reguluje jej bieg przy pomocy kierownicy. Za­
sadniczym szczegółem konstrukcyjnym  maszyny tej 
jest bęben rotacyjny, wykonujący właściwą funkcję 
odcinania liści przez ostrą tarczę, przytwierdzoną do 
spodu bębna, który ruchu obrotowego nabiera autom a­
tycznie podczas jazdy. Mimo, że maszyna wykazywała 
szereg momentów i ulepszeń konstrukcyjnych, wska­
zujących wyraźnie na to, że konstruktor zdawał so­
bie doskonale sprawę z wymogów, jakie naogół pro­
sta, lecz dla technicznego opanowania bardzo trudna 
praca ze sobą przynosi, to jednak pokazywana praca 
daleką była od tego minimum, jakie od niej wymagać 
nleży i można powiedzieć, wśród uczestników nie wy­
wołała dodatniego wrażenia.

Przyczyny szukać należy, jak już wspomniano, 
w technicznych trudnościach, polegających na tem, 
że burak cukrowy nierówno wystaje ponad ziemią, 
tak, że wobec dość szybkiego tempa postępu i krótkich 
odstępów między jednym burakiem  a drugim staje 
się prawie niemożliwem stworzenie takiej konstrukcji, 
któraby automatycznie nastaw iała nóż tnący na wła­
ściwą wysokość każdego poszczególnego buraka. To­
też na pokazie w Inowrocławiu demonstrowana m a­
szyna bardzo nierówno ucinała i to przeważnie z 
skutkiem niepożądanym, ucinając zadużo. Zdaje się 
przeto, że maszyna ta, o ile wogóle ulepszenia są do 
przeprowadzenia, wymaga daleko posuniętego udosko­
nalenia.

Przechodząc do opisu pokazów traktoram i rol- 
niczemi przy pokonywaniu orki, zaznaczyć należy, 
że pokaz w Inowrocławiu ograniczył się do zwykłej 
demonstracji poszczególnych ciągówek, skombinowa- 
nych z różnemi pługami przyczepnemi, podczas gdy 
impreza we W rześni miała przedewszystkiem na celu 
zebranie ścisłych pomiarów w kierunku zbadania ich 
opłacalności przez stwierdzenie bezpośrednich ko­
sztów ruchu, oraz głębokości orki i wielkości obro­
bionego obszaru w określ, czasie, nad któremi pracami 
czuwał p. prof. Świeżawski przy pomocy uczniów 
Szkoły Budowy Maszyn, wyznaczając dla każdego 
traktora osobne poletko doświadczalne i czuwając nad 
ścisłem przestrzeganiem  przepisanych reguł.

Przechodząc do wzmianki o samych traktorach, 
należy zauważyć, że obok typów, znanych naszemu 
rolnictwu i dobrze zaprowadzonych, pokazano kilka 
nowych na naszym terenie maszyn, które spotkały się 
z powszechnem zainteresowaniem. Brak było atoli 
jednego z najpopularniejszych traktorów, mianowicie



Fordsona, co tłu m a czy  się p raw dopodobn ie  tem, że 
fa b ryka c ja  tych  m oto rów  w zak ładach  F orda  została 
zaprzestana w zg lędn ie  odroczona aż do ukazania  się 
nowego, s iln ie jszego typu , k tó rego  fa b ry k a c ja  we­
d ług  n ie k tó rych  in fo rm a cy j ma być p od ję ta  w A n g lj i .

Z tra k to ró w , b io rących  u d z ia ł w  pokazie, nasam- 
p rzód  w ym ien ić  na leży  Deeringa jako  m aszynę za­
prowadzoną. Zm ian ko n s tru k c y jn y c h  m aszyna ta nie 
w ykazu je , na tom iast c iekaw y b y ł p łu g  ta le rzow y, z 
k tó ry m  b y ła  skom binowana, a będący m ało  w  użyc iu  
u nas. P łu g  ten, rów n ież  pochodzenia am erykańsk ie ­
go, z obraca jącem i się podczas p ra cy  ta le rzam i, zabie­
r a ł  cz te ry  w zgl. p ięć skib, da jąc bardzo  dobrą pracę.

T ra k to r  G rossbulldog , należący dz is ia j także do 
m aszyn ogóln ie znanych, nada l w y ró żn ia  się z w sze l­
k ic h  innych  tyipów swą osobliw ą ko n s tru k c ją  jednocy- 
lind row ego  m oto ru  p racu jącego na ropę. Pokazano 
dw ie  m aszyny, z k tó ry c h  jedna w yposażona b y ła  ja ­
ko  norm a lna  cz te roko łow a  ciągówka, na tom ias t druga 
s tanow iła  c iągów kę pó łczo łgow ą, p rz y  k tó re j p rzedn ie  
ko la  b y ły  norm a lne , na tom ias t w  m ie jsce ty ln y c h  k ó ł 
p rzym on to w a no  łańcuch gąsienicow y, któreiglo k o n ­
s tru k c ja  jest bardzo prosta , gdyż  sam po jazd  a z w ła ­
szcza napęd poprzez d y fe re n c ja ł n ie  doznaje  żadnych 
zm ian a sama gąsienica sk łada  się z jednego dużego 
k o ła  napędzającego i osadzonego bezpośrednio  na osi, 
oraz dwóch k ó ł m n ie jszych , p o trzym u ją cych  taśmę 
gąsienicową, na łożoną na ten zespół kó ł.

C iągów ka ta sp o tka ła  się jako  nowość z ogólnem  
zaciekaw ien iem , s tanow i bow iem  dalszy k ro k  na ­
p rzód  w ro z w o ju  p ługa  m otorowego, gdyż da je  m oż­
ność dowolnego p rzeksz ta łcen ia  c iągów k i na p ó łc z o ł­
gową. Tem  samem podnosi się a m o rtyzac ja  i  re n to ­

wność p rzez dalsze rozszerzenie po la  zastosowania, a 
co na jw ażn ie jsze , uzysku je  się wyższą sprawność, ©o 
znakom icie  uw id aczn ia ło  się w  porów nan iu  z t ra k to ­
rem  ko łow . i  dos ta rczy ło  dowodu, że gąsienica w skutek 
swej lepszej adhez ji da je  wyższą siłę  pociągową co 
p rzedew szystk iem  pozw ala  na głębsze za pu vczem e  
p ługa  i ła tw ie jsze  pokonyw an ie  oporów

P rz y  tra k to rze  Hanom ag, będącym  n ienadzw ycza j- 
ną im ita c ją  Fordsona, b y łb y  jako  m om ent c iekaw y do 
zanotow ania  p łu g  K laus inga , k tó rego  osob liw a ko n ­
s tru k c ja  polega na w yszczerb ione j o dk ład n i, k tó ra  za ­
stąp ić  ma osobne pogłębiacze, stosowane p rz y  p ługach  
innych. P ług  ten p racu je  w ten  sposób, że o dk ładn ia  
odw raca  górną w arstw ę, podczas gdy lem iesz odw raca 
podeszwę sk iby  na ca łe j szerokości. P ług iem  ty m  
pracow ano tak, że c a łko w ita  g łębokość w yn o s iła  9 
ca li, z czego na odk ład n ię  samą p rzyp a d a ło  7 ca li 
g łębokości.

T ra k to r  pe łnoczo łgow y fa b ry k a tu  L in ke -H o fm a n n  
p o p isyw a ł się swą znaczną s iłą  (50 K M ) , ciągnąc n a j­
w iększą m aszynę do w yo ryw a n ia  buraków , pozatem  
jednak p raktycznego  za in te resow ania  n ie  w zbudz ił, a 
to w skutek dość w ygórow ane j ceny nabyc ia  i  m a łe j 
rentow ności, gdyż w  rzędzie  op isyw anych  jest to je d y ­
na ciągówka, napędzana benzolem , co oczyw iście  
p rzedraża  jednostkę  dokonanej p racy.

C z te ro ko ło w y  tra k to r  ,,A vance ‘‘ , k tó ry  od n ie da ­
wna w a lczy  o p ie rw szeństw o, jes t n ie w ą tp liw ie  bardzo  
so lidn ie  zbudow aną m aszyną, k tó ra  w yka zu je  szereg 
za let, ja k  p rzedew szystk iem  s iln ik  p rzys tosow any na 
ropę, odpow iedn ią  s iłę  pociągow ą i  m ocną budowę. 
K o n s tru k c ja  jego jes t jednak dość skom p likow ana  i 
w ym agać będzie bardzo in te lig e n tn e j obsług i. Okaże

Młocarnie szerokomłotne V ISTU LA  
Młocarnie z przymykami
MłOtarnie Z Wałami do gładkiej słomy
Walce, kieraty  
Siekacze do buraków
Sortowniki ziemniaków 58031 
Maszyny do czyszczenia zboża
Sieczkarnie bebnowe do zapędu m e­

chanicznego stojęce i na wozach
Sieczkarnie tarczowe  
Koła transmisyjne
Pompy dO gnojówki z r u rą  s t a l o w ą  

i wyjm ujątem i w entylam i
Szufle Ziemne do transportow ania ziemi 

wykonuje jako długoletnią specjalność

A. P. Muscate
Fabryka Maszynsp.z o.p.

TCZEW (Pomorze)
6437

□ iD P iQ llZilBllSJ

Dlii do krajania słomy
na ściółkę

tani — praktyczny — trwały
Jedyni producenci 3641

M a l i  Pługów Parowych 1:,! F a M a  Maszyn
Poznań, Piotra Wawrzyniaka 28-30 Tal. 69-50 — 61-17

Kufy do wody i gnoj'ówki i
P o m p y  do g n o jó w k i, R o zd z ie la c ze  do gno- ; 
jó w k l  fabrykują jako specjalność 5C69 ;;

Bracia Blottner, Bojanowo (Wlkp.)
Fabryka maszyn i wyrobów z blachy. I ;

„Claas P aten t 
siewnik nawozowy
p r z e w y ż s z a  z n a c z n ie  s ie -  
w n ik i  n a w o z u  in n y ch  s y ­
s t e m ó w .  B a r d z o  d o k ł a ­
d n a  c z y n n o ś ć  r o z t r z ą s a ­

n ia  n a w o z ó w .  
S T A L E  NA  S K Ł A D N IE  

D O S T A W A  N A T Y C H M IA S T

D y r . In ż . K una -  K ro toszyn
M ickiew icza 7. 671§
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•ię  to  w p rak ty ce ,  k tó ra  jak  d o tąd  j»st jaszcze uboga, 
j»A»li chodzi o n a sz ą  dzielnicę.

N iem iecki , ,R au p en s to ck “ , odznaczony  p rzez  n ie ­
mieckie to w arzy s tw o  ro ln icze  s r e b rn y m  m edalem , 
p ra c o w a ł  b a rd z o  sp raw n ie  i dow iód ł  jeszcze raz ,  iż je ­
go w łaśc iw a  k o n s t ru k c ja  czo łgow a po s iad a  szereg  n ie ­
z ap rzeczo n y ch  zalet,  tak  p rzed ew szy s tk iem  jeżeli cho­
dzi o w yk luczen ie  obaw y „za k o p a n ia  się  , co ciągle 
jeszcze  s tan o w i p ię tę  ach il lesow ą w szystk ich  p raw ie  
ciągów ek kołow ych.

Do bezw zg lęd n y ch  nowości na  n a sz y m  te ren ie  n a ­
leżą  trzy  p o zo s ta łe  z tej rew ji  t rak to ry ,  m ianowicie  
d w a  a m e ry k a ń sk ie  W a ll is  i H a r t  - P a r r  o raz  jeden  
n iem iecki:  Pohl.

W all is ,  znane j  a m e ry k ań sk ie j  fab ryk i  M assey -  
H arr is ,  p rz y p o m in a  sw ym  w y g ląd em  „D eer inga  i 
p raw d o p o d o b n ie  jes t  kop  ją  tego ostatn iego. J a k o  t r a k ­
to r  nie p o s iad a  w yb itnych  w alorów , k tó re b y  go w y su ­
w a ły  na  n acze lne  m iejsce, gdyż  z do d a tn ich  cech by a- 
b y  do zan o to w an ia  chyba  jedna , z re sz tą  zapo ży czo n a  
od D eeringa , m ianow icie  w łaśc iw a  i ce low a 'długość 
p o jazd u ,  na tom ias t ,  m om en t k tó ry  d la  dz ia łan ia  kot

po p ęd o w y ch  i os tróg  na  nich w p o s tę p ie  po ro l i  p o d ­
czas  p ra c y  p os iada  w ie lk ie  znaczenie . , ,

R ów nież  a m e ry k a ń sk i  H a r t  - P a r r  o d różn ia  się od 
sw vch  ro d z im y ch  m aszyn  p rzez  poziom e u łożenie  
d w i i c y l i n  dr owego s iln ika  naftowego, z re sz tą  w yk azu je  
szereg  zasad n iczy ch  b łędów  k o n s t ru k c y jn y c h  i tern 
też zap ew n e  się t łum aczy , że p racę ,  k tó r ą  p o k a z a ł ,  
m o żn ab y  zak la sy f ik o w ać  jako  na jgo rszą .

W reszc ie  t r a k to r  Poh l,  pochodzący  z jednej z 
n a js ta r s z y c h  niem ieckich fab ryk  t rak to ró w , p o k azu je  
n a m  cz te ro cy l in d ro w y  silnik sys tem u  D iesla , p ra c u ­
jący  n a  ropę . O użytecznośc i tego ty p u  s iln ika  w ręk u  
ro ln ika  będzie  sobie m ożna  w yrobić  zdan ie  dop iero  na  
p o d s taw ie  d łuższe j  p ra k ty k i  a b ę d z i e  ob se rw a c ja  ta  
tern c iekaw sza , że d o tychczasow e dośw iadczen ia  z s il­
n ikam i dieslow skiem i nie d a ły  spodz iew anego  r e z u l ­
ta tu .  . , .

R e a su m u ją c  n in ie jsze  spostrzeżen ia ,  n a leży  je sz ­
cze ra z  p o dkreś l ić  w ielk ie  korzyśc i ,  jak ie  tego r o d z a ­
ju p ra k ty c z n e  p o k azy  m aszyn  p rz y n o sz ą  ro ln ikom , 
k tó rz y  też  w zrozum ien iu  sp ra w y  licznie s taw il i  s ię  na  
jeden  i d rugi pokaz ,  odnosząc  b a rd zo  dob re  w rażen ie  
i zup e łn e  zadow olenie . ™  • L -

Przemysł maszyn rolniczych w Lublinie
N't teranie  Lublina znajdują  się dw ie  duże fabryki narzędzi rol­

niczych „M. Wolski i S -ka“ i „W . M oritz", ta osta tnia  fabryka jest 
przydzieloną do Zjednoczenia Polskich F abryk  Narzędzi Rolniczych.

P rz e d  wolna obie wspomniane fabryki stale -się rozwijały,  p ra ­
cując w yłącznie  na obstała,nek, a nie na sk łady W dzisiejszej d eb i t  
sy tuacja  przedstaw ia  się w ręcz  przeciwnie. Fabryka „M. Wolski 
i S -ka“  pracuje -nadzwyczaj -intensywnie -przy zwiększone) ilościi r 
bottniików i nie jest  w stanie w ykonać  o trzy m y w an y ch  obstalun ó w .. 
F ab ryka  zaś „W . M oritz", wskutek przyłączenia  -swego- do Zjed.no-

praeujc tylko t rzy  dni w tygodniu,czenia, redukuje robotników i 
rzeikomo z bruku obstalunków.

Reasumując pow yższe  widzimy, że samo-dziel-nose j e d n o * ^  
nożadane rezu l ta ty  Jedynie dlatego,  że zarząd  fab ryczny  znajdujst-Ł. - i. uze stolicy. W ytw o rzy ło  to ciekawą -sytuację, fabryka „W . M o n t , 
k tó ra  przed wojną  w b a r d z o . szybkiem -tempie rozsze rza ła  sw e  wa 
s a ty  i zdobyw ała  n ow e  rynk i  zbytu  w dobie obecnej eat bez m -  
S t y w y  i bezsilnie znosi n iew ykorzystan ie  urządzeń fabrycznych.

S. Putter i Synowie, Skład maszyn ro ln iczo -p rzem y sło w y ch , Lw ów , Gródecka 59
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Do specjalności -któ­
re  się tak że  p rzy czy n i­
ły do uśw ietn ien ia  s to ­
iska m aszynow ego  firm y 
S. PU TT E R  1 SYNOW IE 
zaliczyć  -należy b e z ­
sp rzeczn ie  siew niki św ia­
tow ej s ła w y  fa-bTyki JAN 
PRACNER, Rood-nice n.
Łabą, C zechosłow acja .

F ab ry k a  ta , k tó ra  je­
szcze przed  w o jną  opa­
now ała  p raw ie  w  zupeł­
ności -tutejsze rynki zby ­
tu, udoskonaliła w m ię­
dzyczasie  sw oje w y ro b y  
tak  da-lece, że w -tym 
-kierunku jes t w p ro st nie- 
prześc ign iona i praw ie 
bez konkurencji.

Ś w iadczą  -o tern do­
b itn ie  a r ty k u ły  w czaso­
piśm ie fachowe-m „R ol­
nik" Nr. 16 z  dnia 18.
IV. 1926, N r. 5 z dnia 
30. I. 1927 i N r. 32 z dnia 
7. VIII. 1927 r. znanych 
agrono-mów JW P P . Ka­
zim ierza  P ogonow skiego  
i inż. agron. Leo-na Ed­
w ard a  Podlesk iego .

Szczególnie  kom bino­
w ane siewnitk-i P ra cn e - 
ra , system u  tryb ikow ego , 
z górnym  -i -dolnym w y- 
siew em , są  w  ty ch  a rty k u łach  najhard-ziei -w y ch w a lan ^

Nic też  dziw nego, że popyt na w y ro b y  PRACNERA ' ^ rzc 
w an e  na te ren ie  M ałopolski, W ołyn ia  i b. K ongresów ki w z ras ta  
z dniem  każdym , co -jest dow odem , ż.e sto ją  one na pełnej w ysokości 
sw ego zadan-ia.

Do tego sukcesu  przyczynia  się w niem ałej m ierze siprawn-ość 
o rgan izacy jna  firm y S. PU TTER  i SYNOW IE oraz udzielane przez mą 
dogodne te rm in y  sp ła ty .

(C iąg dalszy  w następnym  num erze!)



DZIAŁ BUDOWLANY, DRZEWNY i CERAMICZNY
Apel do krajowego przemysłu budowlanego

Fabryki krajowe upraszamy, aby nam donosiły  o w szystk ich  now ościach w zakresie ich produkcji. Chętnie staw iam y łam y nasze 
bezinteresow nie do usług przem ysłu krajowego. P rzy  tej sposobności musimy podnieść ten smutny fakt, że podczas gdy zagraniczne 
firmy bardzo skw apliw ie korzystają z reklamy w naszem piśmie i często  donoszą nam o ostatnich zdobyczach w fabrykacji materjałów bu­
dowlanych, to nasz przem ysł krajowy niema w tym w zględzie — zdaw ałoby się — nic do powiedzenia, a przecież wiadomo, że i u nas
ta gałąź przem ysłu stale się podnosi i w ypuszcza na rynek coraz now e w yroby lub też ulepsza dotychczasow e. W interesie rozwoju
przem ysłu krajowego prosim y fabryki krajowe, by o w szystk ich  sw oich  now ościach nas w pierw szym  rzędzie informowały.

WYDAWN. „RYNKU METALOWEGO I MASZYNOWEGO".

Ruch budowlany
Podobnie, jak  w roku  ubiegłym , oczekiwano i  obecnie 

w iększego ożywienia ruchu inwestycyjnego na, koniec se­
zonu. N adzieje te jednak zawiodły i budownictwo dotych­
czas nie przybrało  większych rozm iarów . Tegoroczny se- 

-®on budow lany zbliża, się już w  niektórych okręgach ku  
końcowi, ja w zrastający  brak  go tów ki u trudn ia  wykończe­
nie budynków, rozpoczętych przez osoby pryw atne. D aje 
się. to odczuć ostatnio również w  budow nictw ie na, wsi, 
gdzie sfery rolnicze, zachęcone stosunkowo korzystnym  
wynikiem zbiorów, zaczęły dość intensyw nie budowa,e; o- 

■ becnie już reduku ją  zamierzone inw estycje.
W iększą ciągłość pracy w ykazuje budownictwo p u ­

bliczne i  alim entowane z kredytów  publicznych. U w ydatnia 
się to w zagłębiu przemysłowem Śląskiem, gdzie t a j n t e j -  
szy fundusz gospodarczy wyda,tnie w spom aga budownictwo. 
Podkreślić n a leż / rów nież ożywioną działalność budow la­
ną wielkiego przem ysłu, szczególnie hutniczego.

W nadziei na, kredyty  późniejsze, budownictwo p ry ­
w atne w ykazało w Gdyni w ostatnim  czasie w iększą dzia­
łalność.

Bank G ospodarstw a K rajow ego do dnia 30 w rześnia 
r . b. udzielił ogółem pożyczek na sum ę 250,831.000 zł.

Powszechny przemysł drzewny
w Powszechnej Wystawie Krajowej 

w Poznaniu
Przygotowawcze prane w  spraw ie udziału  przem ysłu 

di zewnego w  P . W. K. w Poznaniu w 1929 roku posuw ają 
się raźno naprzód. W ydzierżaw .ono na doskonałym punkcie 
duży plac i wykonano p ro jek t budowy w łasnego paw ilonu 
o - łącznej pow ierzchni 1.500 m 2, k tó ry  w yróżniać s ię  bę­
dzie swym imponującym wyglądem  i oryginalną konstru- ' 
keją. Roboty budowlane są już rozpoczęte, u postępy tych ­
że zależeć będą od szybkości napływ u w p ła t pieniężnych 
wystawców na, rachunek 'deklarowanych przez nich zg ło ­
szeń udziału  w W ystaw ie. U dział w W ystaw ie zgłosiło 
już  cały szereg najpoważniejszych przedsiębiorstw  drzew ­
nych, a między niemi w iele firm  wschodnio-m|ałopolskich 
zorganizowanych w  Syndykacie In teresen tów  Drzewnych 
we Lwowie. N ależy się spodziewać, iż w pawilonie d rzew - 
nym^ przedstaw iony będzie obraz pracy przetw órczej we 
w szystkich kolejnych jej fazaph — od ścinki i  obróbki 
u  lesie, poprzez dalsze fazy produkcji tartacznej aż 
do fabrykacji w yrobów gotowych z drew na. W ystaw ione 
będą przekroje drew na, dalej rozm aite rodzaje w yprodu­
kowanych m aterja łów  drzewnych, obrazowe pokazy na fo ­
tografiach  oraz zdjęciach filmowych, w ykresy statystyczne 
obrazujące: rozwój produkcji danego zakładu przem ysło­
wego, koszty  surow ca, robocizny i  hlafmUofwja i  t. d. Pozatem  
D yrekcja pa.wilonu przygotow uje w k ilku  językach treśc i­
wą książeczkę o przem yśle drzewnym z dodaniem spisu

N alekonom lczn le lszą  s iłą  n ap ę d o w ą  w p rz ą d s ią b lo r s tw lt  d rzew n im
była

6277J e s t
l p o z o s t a n i e  a

I *
WOLFA

LOKOMOBILA PAROWA

z  paleniskiem na drzewo, trociny, odpadki drzewne i inne.
Przeszło 65000 lokomobll

dostarczyła  na całą kulę z iem ską  firma
Maschinenfabrik Buckau R. Wolf A. G.

M agdeburg
Najlepszy dowód Ich n i e d o ś c ig n io n a ]  jakości. Prosimy zażądać 

kosztorysu wprost w Reprezentacji

N ITSCH E i S P . FABRYKA MASZYN
P o z n a ń  — ul. Kolejowa 1-3

P rz y  zakupach prosimy powoływać się na
.RYNEK METALOWY I MASZYNOWY*

W yso k o w arto śc io w e , dob ro p a lo n e

wapno budowlane
w kawatóch jak też w apno  miałkowe 
i naw ozow e dostarcza natychmiast koleją 
oraz kolejką wąskotorową, loco wapiennik 

Nakło ś lą s k ie

The Henckel von D onnerjm arck-B eu then
E sta te s  Limited

w T a r n o w s k ic h  G órach, G órny-Śląsk.
6250
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W ystaw ców  i opisem  ich p rzed s ięb io rs tw , tldzijał p rz e ­
m ysłu  drzew nego  na  P . W . K . posiiada znaczenie czynn i­
ka  bardzo  w ażnego  d la  k ra ju , ja k  i  d la  z ag ran icy  z uwiągi 
n a  p o tęg u jącą  się ro lę  jego  w  g o sp o d ars tw ie  narodow em  
i eksporcie  p ro d u k c ji d rzew n e j. W edle ra p o r tó w  z a g ra n i­
cznych p laców ek dyplom atycznych  i  k o n su la rn y ch  P o w sze ­
chna W y staw a  w  P oznan iu  w zb u d z iła  u  im p o rte ró w  d rz e ­
w nych  zagran icznych  duże za in te resow an ie .

Zwyżka cła na drzewo okrągłe 
w Niemczech

Z w ią z k i n iem ieck ich  w łaścicieli- lasów  złoży ły  do rą k  
R z ą d u  n iem ieckiego um otyw ow any  w niosek , w k tó ry m  
do m ag ają  się  w ydatnego  c ła  na  drzew o  o k rą g łe  o raz  ta r te  
i m o ty w u ją  s tanow isko  sw oje  koniecznością  podniesienia, 
ren tow nośc i n iem ieckiego  le śn ic tw a  o raz  p rzem y słu  t a r ­
tacznego , k tó r y  p rzechodz i obecnie c iężk i k ry zy s . N ie ­
m ieckie cło w ejściow e w ynosi obecnie p rzy  d rzew ie  o k rą - 
g łem  0.72 m k. za  md i  6 m k. za, m a te r ja ł  ta r ty .  S tosunek, 
c ła  m iędzy  drzew em  o k rąg łem  i  ta ,rtem  je s t  za tem  ja k  1 do 
8 i  tr z y  czw arte .

Z w ią z k i pow yższe żą d a ją  podw yższenia, do ty ch czaso ­
w ego c ła  n a  drzew o o k rą g łe  o 66 p ro c . n a  1.20 m k. 
a na, m a te r ja ł ta r ty  o 100 p ro c . n a  12 m k.

Z a b ie g i pow yższe w  spra,w ie podw yżk i c ła  n a  drzew o 
o k rą g łe  i ta r te  w yw ołać  m u szą  duże zan iepokojen ie  w  k o ­
łach  po lsk iego  p rzem y słu  drzew nego , a, zw łaszcza  ew en ­
tu a ln e  podw yższenie  cła, n a  drew no ta r te  je s t  w  s ta n ik  
un iem ożliw ić, conajm niej w y b itn ie  u tru d n ić  w yw óz d re ­
w na ta r te g o  do N iem iec.

To te ż  o k azu je  s ię  konieczność, by w  zw iązk u  z ro k o ­
w an iam i o zaw arcie  um ow y hand low ej po lsko  - n iem ieck ie j, 
n iem iecka s ta w k a  celna n a  drew no  ta r te  zw iązana  zo ­
stała, i  ch ro n iła  p o lsk i e k sp o r t p rzed  ew en tu a ln em i n ie ­
sp o d z ian k am i podw yżk i c ła  n a  te n  a r ty k u ł .

Spraw a, ta  w y w o ła ła  ró w n ież  duży  n iepokó j .w ko lach  
czeskiego i au s tr ia c k ie g o  p rzem y słu  ta r taczn eg o , tem bar- 
dz ie j, iż  w y s iłk i Z w iązków ' n iem ieck ich  cieszą się  silnem  
poparciem  ró w n ież  w  koła.ch R ząd u  n iem ieckiego .

T . B.

Nowe prowizorium drzewne 
polsko-niemieckie

D n ia  4 g rudnia , 1928 r .  w y g asa  p ro w izo rju m  d rz e ­
w ne p o lsk o -n ie m ie c k ie . P on iew aż ro k o w an ia  odnośn ie  t r a ­
k ta tu  handlow ego polsko  - n iem ieck iego  n ie  d a ły  n a raz ie  
rea ln y ch  w yn ików , o d b y ła  s ię  12 b . m. z in ic ja ty w y  R a ­
dy N aczelnej Z w iązk ó w  drzew nych  w  Polsce konferencja, 
p rzed s taw ic ie li p rzem y słu  drzew nego N iem iec  i  P o lsk i.

D e leg ac ji po lsk ie j p rzew odn iczy ł p rezes R ad y  N acze l­
nej p . A lek san d e r D ąb row sk i.

O b r id y  cechow ał ton bardzo  po jednaw czy . O siągn ię to  
pełne  porozum ien ie , przyezem  now e zap ro jek to w an e  %>ro- 
w izorjum  je s t  lepsze d la  P o lsk i od poprzedniego , ta,k cy­
frow o, ja k  i jakośc iow o . P ro w izo r ju m  to  zostan ie  p rz e d ­
staw ione  o b u stro n n ie  poszczególnym  rządom  do ap ro b a ty .

D n ia  13 b. m. odbyła, się  sp ec ja ln a  k o n ferenc ja , w  k t ó ­
rej poruszono  k w e s tję  u san ce ‘ów dla, p rzem ysłu  d rzew nego . 
P rz y ję to  za podsta,wę is tn ie jące  usance b e rliń sk ie , a  s tro n a  
po lska  zg łosi jeszcze w te j sp raw ie  sw e d ezy d e ra ty . W  r a ­
zie usta len ia , tych  u san ce ‘ów p rze jdz ie  nasz  p rzem ysł d rz e ­
w ny do s tan d a ry zac ji w yrobów  drzew nych .

•O ile atm osfera,, c h a ra k te ry z u ją c a  m inione obrady , bę- 
dzje się  nad a ł u trzy m y w ać  i pogłęb iać, to n ie  u lega wą- 
tpR w ościj ’ iż - 'h asza , g o s p o ta rk a  d rzew n a  ;-podniesie^ się n a .  
w yższy poziom , zarów no w  se n s ie ' jakościiflwyili, ja k  i w ar-*  
tościow ym . " ' '
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Wszelkie 
materiały budowlane

jak ;

cement,  wapno budowlane 
I hydrauliczne, c e g ł ę ,  
gips, żłoby glazurowane
gw oździe, sm olę, lepnik, lupek 

naturalny, papę dachową, 
dachówkę azb estow o-cem en tow ą  

„E t e r n i t “ 
specjalną papę asfaltową „Koriolit“ 
„Kastor“ płyn izolacyjny przeciw  

w ilgoci i przeciekaniu w ody  
oraz w szelk ie inne artykuły w  za* 
kres budownictwa wchodzące

d o s ta rc z a :

„ I l i  MIDOWLAir T0W-4KC-I w
OL l i l l .  H I E lM S M  U (O n  Slnccbjr M n M

TEL. 29-76 i 38-74
O DD ZIA Ł W BY D G O SZ CZY  
ul. Flerjana 8, tal. 20-18

ODDZIAŁ W TO RU NIU
ul. Żeglarska 27, tal. 843

B IU R O  S P R Z E D A Ż Y  W  GRUDZIĄDZU
ul. Ogrodowa 23, tal. 950 5997

i Maszyny ceglarskie
KOTŁY PAROWE
Cysterny <e benzyny

w szelkich wielkości, 

REPREZENTACJA

B y d g o s k i e j  F a b r y k i  Maszyn

H. Loehnert s. a ,

ADAM KRYSIEWICZ
6799 -  P o z n a ń  -  i w .  Marcin 16*17
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IN U ZJEDNOCZONE FABRYKI MASZYN 
L C. BLUMWE BYDGOSZCZ

T R A K I
o ra z

Prospekty
i kosztorysy 

bezpłatnie.

WSZELKIE M ASZYNY
d o

O B R Ó B K I DRZEWA

PRZEDSTAWICIELSTWA:

W arszawa. Lwów, Poznań, 
Wilno. Kraków, łódź', Gdańsk, 
Bukareszt, Konstantynopol. 

Rio de Janeiro.

Na żądanie 
w i z y t y  

inżynierów.
6663
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Da cięcia blachy żelaznej i podobnych materjałów

Piła motorowa J 1LL1
z wbudowanym motorem napędnym marki „Obermoser“

I z red u k o w a n a  ilością obrotów n =  27
„ M I L L I C U T "  typu VTB służy do obróbki wszelkich 
miękkich metali aż do 80 mm wysokości, blachy z że­
laza zlewnego i wyroby deseniowe aż do 30 mm grubości. 
Szybkość cięcia : blachę żelazną 6 mm grubą i lbO mm 

długą przecina w  2 minutach 6671

*fPIŁAI I  Poznań, Skarbow a 3. 
Te le f. 2 4 -8 3
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Materiały budowlane wszelk. rodzaju poleca

GUSTAW GLAETZNER
Centrala Materjałów Budowlanych 1 Dachówek

Tel. 6580 P O Z N A Ń  3 , M ic k ie w ic z a  3 6  zał. 1907 r.
•d r. te l.gr af.: „D»ohgl»etinei“ Po«nań.

E Mathias Paulus
KATOWICE, ul. Słowackiego 13

Specjalna budowa pieców gazowych
ceramicznych, wapiennych i hutniczych.
Szybka 1 tania budowa, duża oszczę­
dność w opale 1 nader ekonomiczna 
1 łatwa obsługa. Zupełna gwarancja 
solidnego wykonania. Poprawa ple- 5728 

ców wadliwie postawionych.

Gen. Przedst.: Inż. W. Bańkowski
WARSZAWA, ul. M atejki 10, tel. 4 0 2 -8 0 . 

Żądajcie broszury o zaletach wypału gazowego. 1
1 7 1 1



Z rynku materiałów budowlanych, 
metali i wyrobów metalowych.

MATERJALY BUDOWLANE.
Poznań, 21. 11. Firma Gustaw Glaet&ner, Centrala materjalów bu­

dowlanych i dachówek, notuje następujące ceny: Cegty murarskie 
„ i ló w k i"  za tysiąc sztuk 70,00 zt, loco cegielnia; cegty murarskie 
tonówkj za tysiąc sztuk 75—85 zt, loco cegielnia; dachówki za ty ­
siąc sztuk 150,— zt loco cegielnia; wapno budowlane za 100 kg. 3,80 
dla odsprzedaweów, a 4,00, dla konsumentów loco Wapienna lub 
Piechcin; cement portlandzki za 100 kg. 7.25 zt, loco cementownia 
wyłącznie opakowania, osobno za beczkę 3,40 zt, za worek papierowy 
0,55 zt. W szystkie następne ceny rozumieją się loco składnica w  Po­
znaniu: Cement portlandzki za beczkę 180 kg. 22,00 zt; za beczkę 
200 kg. 24.00 zt; za worek 50 kg. 6.75 z ł; wapno budowlane za 50 
kg. 2,60 zt; wapno hydrauliczne za beczkę 150 kg. 12,00 zt; papę da­
chową m. kw . nr. 80— 1,10 z ł; nr. 100 — 0,90 z ł; nr. 125 — 0,75 z ł; nr 
150 — 0,65, nr. 200 — 0,50 zt; papa izolacyjna za metr kwadratowy 
3,00 zt; za przykrojenie podług m iary 10 proc. zw yżk i; smoła de­
stylowana za 100 kg. brutto  za netto 35,00 z ł; lepr.ik za 100 kg. brutto 
za netto 34,— z ł; trzcina sufitowa w  watkach po 20 Okw. m. z dru­
tem cynkowanym za watek 4,50 z ł; z drutem żarzonym 4,20 zt; przy 
dostawach catowagonowych ceny odpowiednio zniżone.
TENDENCJA NA ŚW IATOW YCH RYNKACH SUROWCÓW.

'ułożenie św iatowych rynków surowcowych nie uległo w okre­
sie pierwszej potowy listopada żadnym wyraźnym  zmianom. Sprzy­
ja jący nastrój dla surowców mineralnych doznat częściowo odprzę- 
żenia. Niejednolicie kształtuje się sytuacja na poszczególnych ryn ­
kach surowców roślinnych, ze względu na znaczne trudności przy 
realizacji i  finansowaniu tegorocznych zbiorów.

Węgiel. Na międzynarodowych rynkach węglowych panuje lek­
kie ożywienie. Rynek francuski jest ciągle mociny mfiimo zmniejszenia 
dostaw zagranicznych (Holandia). W Anglii zwiększa się w dalszym 
ciągu popy* na węgiel domowy, podczas gdy eksport doznat po­
ważnych utrudnień przez wzrost frachtów okrętowych. Rynek bel­
g ijsk i —  spokój. W  Niemczech sytuacja bez zmiany — niedostateczna 
zbywalność.

Żelazo. Sytuacja na rynkach żelaznych rozw ija ła się pod w p ły ­
wem strajków  robotniczych w  okręgu reńsko-westfałskim. Belgijscy 
i francuscy producenci, licząc się z ewentualnością przeciągania stra j­
ku, grają wyraźnie na hossę. Również na rynku angielskim wywiązuje 
się korzystniejsza tendencja. Przemysł reńsko-westifalaki pracował 
przed strajkiem ze znacznem ożywieniem. Przeciąganie się strajku 
mogłoby wpłynąć poważnie na zwyżkę światowych cen żelaza.

Cynk. Pertraktacje w  przedmiocie międzynarodowego kartelu 
cynkowego nie doprowadziły dotychczais do żadnego rezultatu i 
niema w idoków  na rychłe porozumienie z producentami amerykań­
skimi. Mimo to ceny utrzym ały się na niezmienionym poziomie.

METALE I W YROBY METALOW E.
Warszawa, 20. 11. Firma Ch. Griin i Synowie w  Warszawie, Na­

lew ki nr. 11, notuje za 1 kg. następujące ceny jasadnicze w  zło­
tych : blacha miedziana 4.40, blacha mosiężna 3.70, blacha aluminio­
wa 6.75, pręty mosiężne 3.60, p rę ty miedziane 4.70, ceny orljentacylj- 
ne: cyna Banka lub Straits 11.7:5, antymon 2.35, ołów hutniczy 1.15.

Warszawa 20. 11. Centralne Biuro Polskich Fabryk Gwoździ i 
Drutu w  Warszawie, Królewska 26, notuje następujące ceny za 
100 kg. loco stacja odbiorcza: Gwoździe zt. 65, drut ocynkowany 
zł. 97, d ru ty  inne zt. 80. Dopłaty za wym iar i  gatunek według spe­
cjalnych cenników. Od powyższych cen zasadniczych udzielają się 
rabaty: na gwoździe i d ru ty ocynkowane do 5 proc. Na druty inne 
10 proc. Rabaty są zależne od ilości i specyfikacji towaru. Za 100 kg. 
fr  lco wagon stącja nadawcza. D rut kolczasty czarny: cena zasad­
nicza zł. 80, -dopłata zt. 30, ocynkowany: cena zasadnicza zt. 97, 
dopłata zt. 40. W ,ra z ie  żądania drutu kolczastego o określonej wa­
dze na koziołku, dopłata wynosi za rozważanie zt. 10 za 100 kg. 
Ceny powyższe rozumieją się brutto  za netto, co znaczy, że waga 
liczy  się 'łącznie z koziołkami, za d ru ty  kolczaste normalne, t.. j. o 
średnicy 2,5 mm. z pęczkami o. 4-ch kolcach, rozmieszczomemi w od­
stępach 60—75 mm.

Katowice, 20. 11. Surówka odlewnicza Huty Pokoju Nr. 1. (Frie- 
.denshiitte P. G. S.), oraz Górnośląskich Zjednoczonych Hut K ró lew ­
skiej i Laury — reprezentacja Towarzystwa dlla Sprzedaży Surówki 
Żelaznej, Sp. z ogr. odp. w  Warszawie, Sienna 11, cena za tonę 
210 zt. loco stacja wysyłająca.

ZALETY
nowych płliczek i sortownie 
Gaspariego D.R.P.:

pojedyncza i silna konstrukcja s'limak 
zew nętrzny zfoiony, tortwa i szybka 
wymiana blach sorłowniczyth, żelazna 
ram a sorłownicza,wymiana części ślimaka, 
najwydatniejsze wykorzystanie powierzchni 
sortownicy, jednostajny mechaniczny dopływ 
surowca,wysoka wydajność maże zapotrzebowanie 
sity największa ekonomja ruchu.

Zdftonwcmia: do płukania i sortowania piasku, żwiru, 
orzeska, miału, piasku szklanego rtd.
Dzienna wydajność: do 250 m5

BR.
M A R K R A N S T & D T

|  K a ta lo g  N r 4 3  n a  z a d a n ie  b e z p ła tn ie

:Y«CS
KOLO LIPSKA

6495b

ZŁOTY W  DNIU 20 LISTOPADA 1928 R.
"Gdańsk przekaz 57.76— 57.90, gotówka 57.79—67.93, Berlin przekaz 

na Warszawę 46.925—47.125, gotówka grube 46.825—47.225, Zurych 
przekaz 58.25, Londyn przekaz 43.25, N. Jork przekaz 11-25, Ryga 
przekaz 58.75, Bukareszt przekaz 18.27, Budapeszt gotówka 64.10— 
64.40, Praga przekaz 377.75, Mędijolan przekaz 214.50, Wiedeń prze­
kaz 79.91.

9 I  SP0ŁK9 JKCYINO
„ v r i i  «  MUNSTERMANN

UlllllllllllllllllllllllUlllllllllilinifMMtlilHI .

K A T O W I C E
T e l .  11 i 5 7 7  A d r .  t e l .  S A M  
O d l e w n i a  / e ł a z a  i b r o n z u  
F a b r y k a  m a s z y n  i ^armatur

Ciężkie  a rm a tu ry  dla
przew odów  parow ych, w od­
nych, gazow ych, naftow ych  
i to : zasuw y i za w o ry , że­
lazne I s ta lo w e . Kurki, garnki 
kondenz., hydranty pod- I 
nadziem ne, studnie uliczne  
i hydrantow e, sto jaki i t. d. 
Przybory kanalizacyjne i w o ­
dociągow e: uch w y tk i, ap araty  
n a w iertn icze , k s z ta łtk i j  t .d .

B ronzy fosforow e
1 specjalne w odlewach 
każdego ro d z a ju ...............

Bronzy kute
w sztabach o wytrzymało- 
śclacli aż do 100 kg/m m ‘2

Reprezentacja na W ie lkopolskę i P om orze :
Ulład. Jezierski, Poznań, S łow ackiego 3 8 . Tel 6 9 -4 7

5212 na Kongresówkę:
P a w e ł Jasiński, W a rs za w a , Żó ra w ia  9 . Tel. 191-71
. W y s t a w i a m y  n i  R a w s te c h n e j  W y s ta w ie  

K r a jo w e j  w  P o  n a n iu  w  r .  1 9 2 9 .“

1712



KWK Zapytania w sprawie krajów, źródeł dostawczych.
P o śr ed n ic tw a  m ięd zy  jedn ą a drugą s tro n ą  pod ejm ujem y b ez in tereso w n ie . J ed yn ie  na 

k o sz ty  utrzym an ia  sp ecja ln ego  b iu a  dla ty c h  s raw  i p ok rycia  ja r d zo  licznej cod zien n ej ko- 
respodencj! n a leży  za p ła c ić  za k ażde o g ło szo n e  zap ytan ie  2.—  zł., k tóre i r, zap ytan ie  będzie  
n astępn  e  og ła sza n e  aż do w o ly m ęc ia  o ferty . F irm y za ś, z g ła sza ją ce  s ię  r a  zap ytan ia , w p ła ­
cają na k ażde zap ytan ie  1.—  z ł F irm y za gran iczn e  p ła cą  za k ażd ą  inform ację 2 fr. szw a jc ., 
z N iem iec 2 —  RM. —  F irm y, m o g ą ce  d a s ta r c z y ć  jak iek o lw iek  o b jek ty  zg ło sz o n e  do n aszego  
działu 'ifo rm a cy jn eg o , z ech cą  jak najw ięcej z te g o  działu  k o rzy sta ć , g d y ż  m am y liczne  
p otw ierd zen ia , ż e  p rzez  nasz Czial in form acyjny d o sz ły  już do skutku niejedne p o w a żn e  transakcje. 
Zaznaczamy jeszcze jaknajwyraźniej, że o d p o w i e d z i  d a j e m y  jak  i z a p y ta n ia  p r z y jm u ­
jemy jedynie od stałych abonentów pisma.

UPRASZA SIĘ O PODANIE ADRESU

Nr. 4299. firmy, dostarczającej m aszynki do wy-*, 
robn skórzanych sznurowadeł.

Nr. 4304. firmy, dostarczającej tablice cm entar­
ne ze szkła czarnego; litery traw ione i złocone.

Nr. 4311. firmy, dostarczającej m aszynki do sp o­
rządzania zam knięć do lemonjadek i p iw nych bute­
lek (t. zw . H ebel- u. P atentverschiiisse).

Nr. 4317. firmy, dostarczającej m aszyny do ple­
cenia rafji.

Nr. 4318. firmy, dostarczającej m aszyny do w y ­
robu wkładek do obuwia.

Nr. 4324. firmy, dostarczającej m aszynki do 
zdejmowania skór ze zw ierząt rzeźnych.

Nr. 4328. importera na tak zw ane n o cza łk i ko­
kosow e oraz lufy.

Nr. 4333. firmy, dostarczającej młotki m agne­
tyczne w agi od 100—200 gram ów.

Nr. 4334. firmy, dostarczającej łaźnie (parnie) 
pokojow e w  formie szafek, w których się siedząco  
nagrzew a; źródłem  ciepła w  nich jest spirytus tak 
zw . Krutztermalbad.

Nr. 4335. firmy, dostarczającej łóżk ow e aparaty  
do pocenia się w formie daszku, który się nakłada na 
chorego leżącego w łóżku; źródłem  ciepła jest prąd 
elektryczny.

Nr. 4356. fabryki, wyrabiającej korki koronne 
do butelek (Kronenkorken).

Nr. 4357. zastępcy  na P olskę opon i dętek marki 
„Dunlop“, „M ichelin“ i „Pirelli".

Nr. 4361. firmy, dostarczającej pastę do sre­
brzenia na zimno przez nacieranie metalu cyn k ow e­
go i cyn ow ego.

Nr. 4362. kopalń kamieni p iaskow ych.
Nr. 4365. firmy, dostarczającej m łynki do tarcia 

farb olejnych do zapędu m otorow ego i ręcznego.
Nr. 4367. firm, dostarczających aparaty do w ul­

kanizow ania kaloszy i śn iegow ców .
Nr. 4374. fabryk krajowych, które wyrabiają 

dźw ignie elektryczne.
Nr. 4375. firmy, wyrabiającej lub dostarczającej 

blachę t. zw . „bimetal", to jest blachę żelazną pokry­
tą po obu stronach miedzią w  rozmiarach 1000X2000 
mm. w  w iększych  arkuszach.

Nr. 4378. firmy, wyrabiającej transmisje dla m a­
sow ej sprzedaży.

Nr. 4379. firm y, wyrabiającej pom py odśrodkowe, 
tłokow e, parow e i studzienne.

Nr. 4380. firmy, wyrabiającej turbiny wodne.
Nr. 4381. firmy, dostarczającej materjał normal- 

no-w ąskotorow y.
Nr. 4383. fabryki, w yrabiającej em aljowane po­

ręcze do sto łow  sklepow ych.

Nr. 4384. fabryki, dostarczającej komolki do m ię­
sa i kiszek.

Nr. 4385. fabryki, dostarczającej drążki do kiszek  
i haki do nich.

Nr. 4386. fabryki, dostarczającej haki porcelano­
w e ze śrubami m aszynow em i i muterkami dla drąż­
ków' do m ięsa i kiszek.

Nr. 4386a. fabryki, dostarczającej blachy em al­
jow ane dla ce lów  piekarskich i cukierniczych.

Nr. 4387. fabryki, dostarczającej części transmi­
syjne.

Nr. 4388. fabryki, wyrabiającej żelazno-lane n ie­
cki do mieszania m ięsa; w ew nątrz em aliow ane lub 
szlifow ane z pow łoką ochronną przeciw rdzy (bez 
podstaw y).

. -1389. fabryki, wyrabiającej niecki drewniane
i m iednice żłobione.

Nr. 4390. fabryki, wyrabiającej niecki drew niane 
gięte.

Nr. 4391. fabryki, wyrabiającej niecki em aljow a­
ne i ocynow ane.

Nr. 4392a. firmy, dostarczającej formy do w y ­
robu kamieni ałunow ych do golenia.

Nr. 4393. firmy, wyrabiającej latarnie lokom oty­
w o w e i sygn ałow e.

Nr. 4396. fabryki, wyrabiającej drut palony do 
pras.

Nr. 4398. firmy, która w yrabia oprawki do o łó w ­
ków  m entolow ych oraz piekielnych.

Nr. 4401. fabryki krajowej, dostarczającej gla­
zurę na kafle.

Nr, 4404. firmy, dostarczającej buraczarki gu- 
so w e na drew nianych nóżkach do użytku gospo­
darczego.

Nr. 4408. firmy, dostarczającej pierścienie gu­
m ow e do szk ieł W eck‘a j centryfug.

Nr. 4410. firm, dostarczających patentow ych  
sp inaczy śrubkow ych oraz innnych dla potrzeb bie- 
hźniarstw a.

Nr. 4412. fabryki, która naprawia m anom etry.
Nr. 4413. firm, w yrabiających baterje „Tytan".

UPRASZA SIE O PODANIE:
Nr. 4394. źródła zakupu na litery m etalow e do 

modeli.
Nr. 4395. źródła zakupu na kamienie p iaskow e  

do toczaków  żniw iarkow ych.

Nr. 4400. P ew na firma ma w iek sze zapotrze­
bow anie na części do baszkw ili (1 000 sztuk); odnoś­
ny w zór złożono w  biurze naszej administracji i lir- 
m y interesow ane reflektujące na dostaw ę moga go  
obejrzeć.



♦ PRZETARGI ♦ SUBMIS3E ♦ LICYTACJE ♦ H
Dyrekcja Kolei Państwowych zwraca uwagę na mający się od­

być w  dniu 30. 11. 1928 r.

PRZETARG PUBLICZNY

na dostawę 2 kompl. dźwigów syst. „B ekke ra " dla warsztatów 
Tarnowskie Góry.

Szczegóły przetargu ogłoszono w  „M onitorze Polskim '1 Nr. 262 
z dnia 13. 11. 1928 i w „Epoce" Nr. 311 z dnia 11. 11. 1928 r.

Dyrekcja Kolei Państwowych w Katowicach.

PRZETARG.

Kierownictwo Rejonu Inżyn ierii W ybrzeża Morskiego ogłasza ni- 
niejszem przetarg na budowę domu dla radiostacji w  Gdyni Oksy­
wie i drogi ido niej prowadzącej.

W arunki przetargu i ślepe kosztorysy mogą zainteresowani o trzy­
mać w gadzinach biurowych za zwrottam kosztów w lokalu K ierow ni­
ctwa Rejonu Inżyn ierii W . M. w  Gdyni (szosa Gdańska).

Przetarg odbędzie się dnia 26-go listopada 1928 r. o godz. 10,30.

Kierownik Rejonu Inżynierii W. M. inż. Z. Horyd, kpt.
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OGŁOSZENIE
Magistrat m. fiieksandrowa-Kujawskiego

(województwo Warszawskie) zawiadamia,

że w dniu 28 listopada 1923 r. o godz. 10 
rano odbędzie się sprzedaż przez

ummi
t*

»»

z kondensacją, o sile 45 HP.
zbudowanej w 1910 roku.

Reflektanci na kupno Iokomobiii zechcą 
wpłacić do kasy Magistratu przed licy­

tacją wadjum w sumie 1.000 zł,
Cena wywoławcza Iokomobiii 10.000 zł.
Magistrat zastrzega sobie prawo nabywcy Iokomobiii

BURMISTRZ:
(— ) W. Pecarz,6794

Z A W I A D O M I E N I E  O  P R Z E T A R G U
Zarząd G łówny Polskiego Czerwonego Krzyża zawiadamia* 

że przetarg na dostawę

400 kompletów uprzęży
do dwukółek sanitarnych rozpisany przez Pol %ki Czerwony Krzyż 
został ogłoszony w „Monitorze Polskim " nr. 265 dnia 16. 11. 
i „Polsce Zbrojnej" nr. 318 dnia 15. 11. r. b. 356
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Do sprzedania następujące silniki do gazu ssanego:

1 silnik „Christoph"
o sile 25 HP przy 270 obrotach, cena 
mar. niem. 3.000.—

2 silniki „Christoph"
o sile 34 HP przy 230 obrotach, po cenie 
mk. niem. 5.500.— za sztukę

1 silnik „Christoph**
o sile 50 HP przy 205 obrotach, cena 
mk. niem. 7.000.—

1 „Korting” m
o sile 50 HP przy 230 obrotach, cena 
mk. niem. 2.000.—.

Do wszystkich motorów mogą być dostarczone za 
specjalnem policzeniem generatory z odpowiednią 
instalacją. W celu zaoszczędzenia kosztów cła silniki 
mogą być dostarczone bez kół tozpędowych oraz bez 

garnków wydmuchowych.

CHRISTOPH &USHACK Ul
MESKY 0|L. Niederschlesien

Z powodu likw idacji Spółki Akcyjnej „ARBOR ,
Przemysł Drzewny i Handel Materjałami Budowlanemi
w Kaliszu

są do sprzedania dwie nieruchomości
1. w Kaliszu przy ul. Kościuszki 24, nieruchomość z 

budynkami i szopami przestrzeni 13.000 łokc i;
2. w Skalmierzycach: nieruchomość: dom mieszkalny 

dwupiętrowy, budynek po dużym tartaku i duży budynek 
po mechanicznej stolarni, obszerna piwnica, budynek na 
składy, duża szopa i bocznica kolejowa, przestrzeń 1 hek.

50 ar' Ponadto:
Maszyna parowa na 80 koni, kocioł parowy 7.5 atm. 

kornwalijski dwu-płomieniskowy. Trak poziomy Blum- 
v*?go, hebhuka Blurnwego 4-stronna, cyrkuiurka z sto­
łem 12 m „ pila wahadłowa, maszyna do szlifowania kle­
pek, Kkshauster dc trocin, suszarnia do drzewa, dwie 
g.-yzarki dwa sw idrowniki, dwie w y ó w n ia rk i, cyrku- 
larka i transmisje.

Wyroby stolarskie:
Stoły biurowe, koła pasowe .bukowe, lis tw y o róż­

nych profilach, do drzw i, okien, podłóg i różnych innych 
użytków, ramy do okien, drabinki pokojowe, sklepowe 
i malarskie, śruby stolarskie, oprawy do pił, rysowni­
ce i skrzynki żołnierskie. 6772

^-Wyroby kołodziejskie:
Koła do wozów, piasty, dzwony, szprychy, oraz różne 
części do wozów.

Wyroby bednarskie.
Balje i taborety pod balje, wanienki. Szopa z drzewa 

na rozbiórkę i różne ruchomości.
CENY ZNIŻONE.

Wiadomość: w Banku Ziemi Kaliskiej, Kalisz, 
Al. Józefiny 9, adresując: Kalisz, Zarząd Spółki 
Akcyjnej „ARBOR“, gdzie reflektanci zechcą 

się zgłosić.



Sprzedaż, dzierżawy, personel, zastępstwa.
Ooooeooooooooooooooooooooeoooooooooeoooo

(j) Mam na sprzedaż używane

|  CEGLARSKIE MASZYNY
O Jeden wydzielacz do kamieni, fabrykat Kuhnert-M aissen,
O również jedną parę gładkich walcy =  800 mm średnicy z tejże 
g  samej fajpryki, oprócz tego jeden angielski garnitur parowy 
O do młocki. 6778

C e g l a r n i a  P a r o w a ,  J a n ó w i e c

Automat •
do fabrykacji śrub i części fasonowych na s p r z e d a ł .  
Zgłoszenia tylko poważnych reflektantów do „Biura Pracy“, 
Poznań, Plac Wolności 9 Tel. 12-47 i 13-86 pod „Automat41.
■■•■■■■■■■■■■■■■■i..................... ....................................

I0OOOOOOOOOOOOOOOOO0OOOO0OOOOOOOOOOOOOOOO
P r a sa  frykcy |n a: grub, szpindla 175 mm, O

stół 650x500 mm, O
g w in c ia rk i 2 sztuki, O
p ie c  Rupmana 190x320 cm, o 3 ogniskach, O
żu raw , popęd ręczny, 520 cm rozpiętości, długość toru q  

56 m, nośność 2000 kg, do sprzedania. O 
Zgłosz. do administr. „Rynku Metalowego i Masz." pod nr.6757 q  

O O
0003000000000000000000000000000000000000

O k azy jn a  sp rze d a ż  k om p le tn ej
k o le jk i  w ą s k o to r o w e j  w  P o z n a ń s k l e m

10 km. szyn 70 i 80 mm profil na żelaznych podkładach 
3 lokomotywy 4 kuplowe fabryki Borsig 
1 3 .
1 , 3 , „ Orenstein & Koppel
1 . 2 , ,

300 szt. truków o nośności 2500 kg. do wożenia drzewa
Ł askaw e zg ło sz en ia  do  A dm . „R ynku M eta l, i M asz." pod nr. 6755

Drezynę motorową §
na rozpiętość toru 600 m/m, m o t o r  używany 20 H. P. 
największa chyżość 40 km/godz., karoserję prowizoryczną 

z przykryciem sprzeda i prosi o oferty 
W r z e s i ń s k a  k o l e j k a  P o w i a t o w a ,  Września (Pozn.)

 » « ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ * * « » ♦ ♦ ♦ « ♦ ♦ « « * ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ « )

OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOI

fabiyka wyrobów italowyth ts-C£>

nowocześnie urządzona i mało używana (Piasy frykcyjne, 
ekscentryczne i ręczne, Shaping, tokarki, borówki, itp.) oka­

zyjnie do sprzedania. Zgłoszenia pód ,,Okazja“ do 
B i n r a  o g ł o s z e ń  S t a t t e r a ,  K r a k ó w ,  Rynek 8.

OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO
00000000000000000000000000000000000000071

O k a z j a !  O k a z j a !
1 lo k o m o b i le  „Brown & May" 7 H P. 6 atm. z nowem 
paleniskiem i rurami gotow a do natychm iastowego użytku,
1 lo k o m o b i le  „Wolfa" 12 H P . 7 atm. n ie r e p e r o -
w ana sprzedam y korzystnie. 6773
C entrala  P ługów  P aro w y c h  T z o p. F ab ry k a  Maszyn 
P O Z N A Ń  —  św . W aw rzy ń ca  36. —  T elefon  6117 I 6950

O O O O O O O O OOO OOO OOO OOO OOOO OOO OOO OOO OOO OOO C1

AUito-H torpedo 4-osobowe w bardzo dobrym stanie 
1 sp rze d a m . 6711 
| Zdz. Widera febr. „ C z ę s to c h o w ia n k a “

C z ę s t o c h o w a

P r O C l f  3° dachówek glinianych z fabryk brunszwickich 
I f d b y  oraz elewatory do nich.
If flłłlf do gotowania kamienia sztucznego oraz maszyny 
IXUIfj (j0 jamania i mielenia tegoż, o k a zy jn ie  d o  

sp rzedan ia .  Wiadomość: 6765

i: M. Steinhaus, Lwów, Gródecka 10a.

o o
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H ebla rka  do h e b lo w a n ia  pilników
jest na sprzedaż u 6778

Jul. Hoffmanna, mistrz pllnikarski Toruń, ul. Piekary 27.

syst.
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Kocioł parow y
Bergedorfer Elsenwerk A. G., rok 1909, o wytrzyma­
łości 7 atm. powierzchnia ogrzewalna 12 m 2, 

oraz m o to r  D e n tz a  O. P . S.
sprzeda bardzo korzystnie 6800

firma B .  K a sp ro w icz , G n iezn o

S P R Z E D A M
1) H e b l a r k ę  długość heblowania 2100 milimetrów, szero­
kość 810 milimetrów. 2) H e b l a r k ę  długość heblowania 
4 metry, szerokość 810 milimetrów. 3) T o k a r n i ę  fabryki 
Escher w Chemnitz mało używ., wagi 2300 klg 3000x260x400 
4) B o r m a s z y n y  mało używane. 6791
Adres: W a rsza w a ,  T o w a ro w a  Nr. 4 0  Ł O P I E Ń S K I

Obrabiarki duńskie
6749okazyjnie tanio do sprzedania

Tokarki 2000-1500-850 mm.
Heblarka p o p r z e c z n a  -400 mm.
Rowkarka transm. 35x300 mm.
„ATLANTA" B.IT .W arszaw a,

Jerozolimska 45. tel. 20-42 i 309-42.

Dzielny sprzedawacz
do detalicznego składu że 'aza i materjałów  budowlanych 
potrzebny zaraz. Zgłoszenia do adm. „Rynku Metalo­

wego i M aszynowego" pod nr. 6774.

POSZUKUJE POSADY
KIEROWNIK TECHNICZNY

rutynowany elektrotechnik, żon. w sile wieku, d łu g o le tn i  
k ie ro w n ik  e lek t ro w n i ,  dzielny automobilista, znający 
również maszynerję w przemyśle drzewnym, specjalista na 
motory ropowe syst. Diesel. Pierwszorzędne rekomendacje 
stoją do dyspozycji. Łaskawe oferty uprasza 6588

HENRYK DANIEL, Chełmża (Pomorze) ul. Kolejowa 24.

1715



Zastępstwa
na Wielkopolskę i Pomorze poszukuje po­
ważne Biuro techniczne w Poznaniu. Obszerne 
stosunki handlowe — sprężysta organizacja 
akwizytorska— pierwszorzędne referencje. 
Zgł. do adm „Rynku Met. i Maszynowego'1 

pod nr. 6769
Kul

Werkmistrza
p o s z u k u j e  © d  z a r a z  fabryka m aszyn  rolniczych, od ­
lew nia  żęlaza i spiżu, oraz zakłady reperacyjne . G ło -  
g o w s k i  i  S y n  w  B r o d n i c y .  K andydatów  prosimy 

sk ładać  w yczerpujące  oferty piśmienne. 6792
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Oddamy wyłączną sprzedaż i 6743
PRZED STAW ICIELSTW O

na W ojew ódz twa  P o z na ńsk ie  > Po m o rs k i e
fabryki zagr. aparatów elektrycznych bezkonkurencyjnych wja- 
kości i cenie. Tylko osoby lub firmy solidne a energiczne, 
o pewnym kapitale na pokrycie cla — a mogące dać gwa­
rancją bankową za udzielenie składu konsygnacyjnego zgłoszą 

swe oferty pod: Lwów I, skrytka pocztowa 141.
OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOCXrOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOCOOOOOOOOOOOOOOOOOOOU
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II E  P R E Z E N T A C J Ę
n a  P o z n a ń  i W o j .  P o z n a ń s k i e  powierzy jedna  z w iększych 
fabryk w yrobów  metalowych, w p row adzo na  na rynku od 
szeregu lat, firmie agenturowej,  która m a  podróżujących 
w  całym okręgu, mogącej się pow ołać  na pow ażne re­
ferencje i p acującej w  branży  żelaznej Szczegółowe 
oferty proszę k ierować do .Rynku Met. i M asz.“ pod 

nr. 6775 .
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i K U P N A  I
Heblarkę 4 0 —50 cm. szerok-
z tra n sp o rte rem  lekk ie j k o n s tru k c ji do ob róbk i c ien k ich  d esek  po szu k u je

,  P A T K I A * ‘ S k a  i  o .  o . ,  P l e s z e w .  6769
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Kupię 6797

t&ybijarkę, przecinarkę tarczową,
przecinarkę udarow ą (Schlagschere)
i tokarnię  do b lachy  now e lub używane, lecz w  dobrym 

stanie. Sp ieszne oferty sk ie row ać  proszę 
JÓZEF KANiEWSKI, Inowrocław, Dworcowa 4a
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iii
j|j złom i używaną cegłę szamotową jjj
—— k u p i m y .  ~
III Zgłoszenia i oferty na skrzynkę pocztow ą nr. 35 III 
“  G R U D Z I Ą D Z  =
III 6777 Ul
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B B B B B S B S B B B E B S B B S S B ®  
B B
B  Wytwórnia „ M a rs” w Rzeszowie B
j f j  k u p i  B
B  jedną łańcuszkową f r e z a rk ę  b
B  d o  wpustów \m
B  (z uchwytem na piasty do kół) [■]

U  j e d n ą  k o p i a r k ę  (małpiarkę) |
B  typu amerykańskiego na 1 sz rychę lub euro- r j  
— pejską na 4 - 6  szprych, używane, lecz w do- rg- 

biym stanie. 6795 [=
B  B
1 3 B B B B B B B B B B B B B B B B B B B

R U R Y  U Ż Y W A N E
gazow e i w o d o c ią g o w e  1/2 cala i zakupię 6776 

T, Z A iżS L w ów ,F ab ryk a  łó ż e k , Ł yczak ow sk a  132
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Kupujemy wszelkie

odpadki z białej 
blachy

6637

zużyte puszki od konserw
i płacimy najwyższe ceny

,METALLUM“f i '

Wytwórnia  C h e m ic z n o -M e ta lu rg i c z n a
sp. z ogr. odp.

POZNAŃ, Marynarska 16
0000000000000000000000000000000000000000
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Przy zakupach prosim y p ow oływ ać się na

„Rynek Metalowy i Maszynowy"
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,,R.  Met.** WARUNKI DLA INSERENTÓW I ABONENTÓW:
CENY OGŁOSZEŃ: */■ str. 130 zł, % str. 75 zł, V str. 45 zł, '/« str. 25 zł, */« str. 15 zł. Na 1. str. okładki 100%, na II. 
i I V .  str. 50%, na I I I  str. 30% dopłaty. — Artykuły op isow e z dopłatą 100%. — Dostarczenie kliszy autotypij z w y­
raźnych fotografii po 14 groszy żYcm*. W Gdrńsku obow iązują pow yższe ceny w guldenach. Ogłoszenia z zagranicy 
oblicza się według osobnej taryfy. W wydaniach specjalnych obowiązuje taryfa inna. Miejscem wykonania zleceń 1 za­
płaty jest Poznań; w kwestiach spornych miarodajny jest Sąd Pow iatow y (O kręgowy) w Poznaniu. Na wypadek skargi 
sądowej, nadzoru sądow ego lub konkursu przyznane rabaty upadają. Konto czekow e P. K. O. w Poznaniu Nr. 202-796.
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Redaktor naczelny przyjmuje od 12— 13 z wyjątkiem toboły.


